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Telegramy .. 
WIełkaKwatera Gł6wna. 

30 liPca rano. - Urzędowo. 
fteHml zachodniego. 

Po~ Perthe!J. VI Szampanji spo­
. '>!),wanopO ob~ stronach wybuch 
, przy~~m zburzyliśmy .francu~ 
okop flankowy na północnym za­

... ~ odzie od tej miej sco wosd, W Bois 
" Prętres Złamał się ~tak frąncuski 
)po obil stronach CroiX des' Carmes, 
Iprzed naszemi przeszkodami, w ogniu 
pieohotyi ~11:y1erji. W Wogezach 
,ieprzyjaciel zaatakował wczoraj na 

"J)WO popołudniu linję Lingenkopf­
a rrenko t Walki zblizka oposiada •. ~ 

,., ie staRo~iskatego lliezakpńczono 
'. szcze. Dwaj lotniijiangielscymu-· 
'Jęli opuścić si~ na wodę w pobliżu 
"'ybrzeża i wzięto ich do niewoli. 

Z terenu wschodniego. 
Położenie jest wogóle niezmie-

nione. . 
Z terenu południowo-wschodniego. 

: Wojska armji generała-pułkowni­
'ł,avon Woyrseha wczesnym rankiem 
. ..... lipca WYWalcZYłY. w wielu miejscacb 
rzeprawę przez Wisłę, między ujś-
iem Pilicy a Kozienioami. Na wschod-

ł .. im brzegu toczy się walk. a. Wzięto 
otychczas 800 jeńców i zdobyto 5 

. arabinów maszynowych. Wojska ar­
tłnji sprzymierzonych geDerała-f~ld­
tnarszałka von Mackensena, podjęły 
fznów wczoraj ofenzywę. Na zHch~. 
(izie od Wieprza wojska niemieckie 
!przełamały stanowiska ros!~~ki~. ~od 
:wiec\?:ór dotarły one do bn]I PlaSkl­
lBiskupice i do kolej i z tamtąd na 
wschodzie, W ręce nasze wpadło 
kilka tysięcy jeńców i trzy działa. 
Ten sukces a także natarcia' austrjac­
kOewęgierskich i niemieckioh wojsk 
Już na wschodzie od Wisły, gwardji 
pruskiej pod Krupe (na połud.n~owym 
pwschodzie od Krasnostawu) l muych 
wojsk niemieckich w okolicy Woj~ 
$ławic zachwiałyfronfem rosyjskim 
.międz.v _ 'Wisłą a Bugiem. Dziś rano 
\()i.)1;~ŚCm Rosjanie stanowiska na ea .. 
ł~j Hnii. trzymają się oni tylko jesz": 
'cie na północy oj Hrubieszowa, '-

lt'acźelne Dowództwo WojYROwe. 

ILJdezwy us~~k.ajającewo .. 
~ ~,P' .te_ ,-~ h . 

d:~ii:;;rif ["'QSWJ~~i!~ I< . 

SZTOKHOL.\1, 30 lipca. Z Petersbur­
la donoszą: Nadzwyczajnanienaw;ść przee 

~iwko wyższemu korpuso'Ni d;;:cr~kiemu w 
~rmji znb',-cliła \V,- ks. Mil:ołaja do nastę­
pującej odezwy: 

. Z nowodu odwrotu armji naszej roz .. 
" t' głoszono pogłoski o zdradzie wyższych o-

ficerów. .' Gdzie tylko odkrytoby zdradę 
f~na, tam otrzyma. ona. za~łuż?ną karę: 
~apobiegn~ usiłowamu Słama. mezgody 1 

nieufności wśród ludności, a sprawców ta­
kich pogłosek ukarzę' z całą surowością. 

~ówniei wielkie bezrobocie w peters~ 
barskich fabrykach amunicji i dostaw woj­
skowych uwatają za skierowane przeciwko 
wojsku. Przeciwko niemu zwraca się ode­
zwa generałaJ~uzskiegoJ porozlepiana wszę­
dzie, które opiewa: 

,.Powróciwszyz pola bitwy, spostrEe~ 
gam, że wielu robotników nie podziela ty .. 
czenia pokon~nia Niemców, lecz przeciwnie 
w- usposobieniu wrogiem ojczyźnie zaprze­
stało pracy. Wiadomość ta' ubliżać musi 
walczącym żołnierzom, a dodawać otuchy 
nieprzyjaciołom. Stanowisko takie ozna~ 
eza po prostu zdradę ojczyzny. Nakaza­
łem . przeciwko temu jak najbardziej ener­
giczne środki zaradcze." 

jv. 
(k) W wigilję święta Apostołów mi- . 

nął rok od dnia, w którym w stolicy 
Bośnji popełnioną została okropna zbrod­
nia, jedna z najstraszniejszych, jakie za-­
pisały dzieje świata. 

Ofbrą jej padł następca tronu mo" 
narchji austro-węgierskiej, cz!owiek, o 
którym wiedziano, że jest charakterem, 
wcieleniem woli silnej i konsekwentnej, 
prawdziwym mężem w czynach i zamy~ 
slach; z ręki tego samego mordercyzgi­
nęła małżonka arcyksięcia, księ~na Ho~ 
henberg. 

Wiadomość o tej zbrodni wstrząs­
nęła do głębi ludami całego. świata,. a 
równocześnie ogarnęło wszystkich zło­
wrogie przeczucie,że straszny ten za­
mach wyda groźne i ponure następstwa 
politycźne. 

Przeczucie to, niestety, mialo się 
spelnići. spełniło się w sposób, który 
przewyżs?:yl naj dalej pos$ięte horosko~ 
py, naj śmielsze przypusżczenia. 

Scislewyjaśnienie łączności i zwią­
zku między zbrodnią serajewską a wy­
padkami, które przygotowywały się wów­
czas, a które dziś wstrząsają Europą, 
da nam dopiero historja. Lecz już dzi­
siaj niejedno, co w pierwszej chwili wy­
dawało się zagadką i tajerimicą, stało 
się zrozumiałem. Akcja polityczna i dy­
plomatYczna, będąca prawdziwem sprzy­
siężeniem trójporozumienia przeciwko 
mocarstwom centralnym, dosięgła wów­
.ćzas celu. 

Zbrodnia sama była niewątpliwie 
aktem zwyrodnienia, jakie ogarnęło naj­
niższą grupę działaczy politycznych w 
przygotowywającym się dramacie . dzie­
jowym i to działaczy narodu, u którego 
do ostatnich czasów utrzymał się mord 
jako środek Usuwania z drogi politycz­
nych przeszkód, pośrednio atoli to, co 
sie stało VI okropny dzien w Seraj ewie, 
dąży i ciążyć będzie na odpowiedzial­
ności twórców koalicji, jaka powstała w 
Europie, celem zaatakowania dwóch 
państw środkowych. 

Żadnafeż może tego rodzaju zbrod-
. nia nie wydała ta~ okropnych następstw, 
jak zamach serajewski. Na żadnym ze 
sprawców. mordów politycznych. nie za­
ciążyło tyle krwi i ofiar ludzkich, co na 
sumIeniu tych, którzy pokierowali wy­
konawcami zamachu. 

Miesiąc zaledwie mińął od dnia 

zbrodni, anal'ody Europy porwały. się 
do najsfraszniejszej i mijkrwawszej roz­
prawy, jaką znają dzieje ludzkości. A 
dziś, po roku, narody te pławią się da­
lej we krwi. wojna niszczy olbrzymi do­
bytek gospodarczy i kulturalny całych 
wieków. . 

Widzimy ciągłe zjazdy, konferencje,' 
narady ministrów; szefów sztabu, gene-
rałów. . 

Uspokoił się po wędrówkach gene~ 
.. raI Paui krzątał się generał Porro. Mia­

lo to niby spowodować jednolitość dzia­
łań na różnych frontach, a mimo to po 
każdym ciosie na jednym z frontów od­
zywa . się W' dal płynąca wymówka, że 
aliant na swym terenie nic nie przed­
sięwzią,t, aby przeszkodzić wspólnemu 
nieprzy'aciełowi, skupić swe siły tam, 
gdzie cios nastąpił. 

W Anglji zarysowuje się kwest ja 
- sporna, czy Anglja może wieść dalej 
wojnę przy syste\'nie werbunkowym' ar­
n:'H. czy też nie będzie zniewoloną szu~ 
kać ratunku w powszechnej służbie woj­
skowej. 

. Łamią sobie wszyscy głowy nad 
tern, skąd wziąć pieniędzy, skąd amu­
nicji? 

W Rosji widać coraz więcej i bar­
dziej wzrastającą chaotyczność. Carat 
nie wie, gdzie szukać pewniejszego o­
parcia, czy w Dumie, czy w pogromacht 

czy w paleniu dobytku, czy w cofaniu 
się" czy w ustępowaniu ministrów, czy 
w stawianiu pod sąd generałów? 

Mikołajowi Mikolajewiczowi p:rzy~ 
dano zastępcę, w osobie generaJa Ruz~ 
skiego, generala, który "leczył się na' 
Kaukazie, a "wypoczywał" nad Wołgą· 

. I w naczelnych sferach armji pa­
nuje taka sama niepewność kursu, jak 
w rządzie . 

, ... Komunikaty rosyjskie bardzo czę­
sto mijają się z prawdą, ale' tylko w 
tendencji poprawiania na papierze złych 
wyników w polu. . A i we Włoszech r a­
nuje zamęt, czy mają się wmieszać w 
forsowanie Dar&meli, czy wszystkie sity 
pozostawić do walki z Austrją. . 

, Na punkcie Dardaneli zachwianą 
jest i opinja w Anglji; Kitchener ma być 
zdania/iż wszelkie wysiłki są próżne, o 
ile Rosja nie wyląduje armji 200 tysięcz­
nej. Ale taka armja, lecz 8 razy więk­
sza, znajduje się w niewoli niemieckiej. 

Na Balkanie ponawia czwórporo­
zumienie swe rozpaczliwe intrygi, w tym 
położeniu graniczącym z brakiem wyj­
ścia, lecz w tym samym stopniu zmniej­
szają się jego szanse skaptowania któ­
l'egokolwiekz państw barkańskich. ~ , 

Ze zdenerwowani.em graczy w jV[o~ 
-naco, mając w pamięci i na ustach owe 
hamletowskie straszliwe ,/0 be or !lot 
to be" wciąż upatrują państwa cz\vór~ 
porozumienia jakiegoś, nie na ~'illasnych 
siłach opartego, sUkcesu, a takI stan o­
czekiwań, związanych z nim ni~po~oi i 
złud - takie męczące prOWIZOrjUm, 
działa zniechęcająco na wojska i społe­
czeństwa. 

U państw centralnych zaś pańuje 
równowaga ducha, cierpliwe, równe po~ 
suwanie się po linjiprostej, spokojnej 

. wiary w ostateczny sukces. 

KroniklI· 
nąa:~HlIia Papieża do pokoju. 

. "Osservatore Romano" ogłasza we­
zwanie Papieża do pokoju' do wszyo;tkicb 

narodów prowadzących wojn~. Ojci~e 
św. uskarża się, że dążenia je1!,'o, by do­
prowadzić dOf:gody, dotąd się nie po 
wiOdły. Mimo to nie stracił nadzieji. VW 
rocznicę wybuchu wojny, błaga o szyb~ 
jej koniec. 

Papież zaklina panujfłcych, aby wy· 
słuchali jego prośby, bo są odpowiedział. 
nymi przed Bogiem. Chwila nadeszła, w 

: której O pokOjU mówić należy. oby WBZy!;Cy 

przyjacble . pokOjU mu pomogli. Błogosła. 
wiony niech będzie ten, który jako pierwsty 
rzuci hasło pokOjU pomiędzy prowadzących 
wojnę· 

Zachętę" tę Papieża odrzuca szorstko 
prasa włoska. 

Stolica święta pozbawiona wolnoŚIM .. 
Berlim~r Tageblatt pisze: Podług do' 

niesienia Kólnische Volkszeitung ~z}'J 
23 lipca kardynał della Volpe ks. Mossem 
\Vi paliusz dla nowego arcybiskupa gniet· 
nieńsko-poznańskiego ks. dr.. Edmund3 
Dalbora. K.s. !Vl0sser więc arcybiskupowi 
nowemu sam paljusz zawiezie i po kon­
sekracji wręczy. Ks. Dalbor zatem zwol­
niony został od przepisów prawa kanoni­
cznego, podług których każdy arcybiskup 
jest zobowL1zany w przeciągu trzech mie­
sięcy po konsekracji prosić w Rzymie sam 
albo przez zastępcę o paljusz. 

Dalej zwróciło uwagę tu, że nomina ... 
cja ks. arcybiskupa Dalbora wciąz jeszcze 
nie została ogłoszoną. Opóżnienie to nie 
słoi w związku z ogólnem utrudnieniem 
pracy biurowej, ale z tern, że ważny tele­
gram stolicy świętej w sprawie tej, wystoso-

, wany do nuncjusza papieskiego w Mons# 
chjum, nie doszedł i prawdodobnie cenzura 
włoska go wstrzymało, i to jest. zauważa 
Kolnische Volkszeitung przyczynkiem do 
pytania, czy wolność i niezależność stoli­
cy świętej w obecnych Włoszech dostate-­
cznie jest zapewnioną. 

Siła ekonomiczna Niemiec. 
Profesor ekonomji przy; sztokholm,.. 

skiej wyższej szkole handlowej dr. Heckscber 
wrócił z podróży informacyjuej do Niemie, 
H~landji, Francji, A nglji i Szwajcarjt; VI. 
wszystkich tych krajach robił studja nad 
ekonomicznymi skutkami wojny. "W Stoet;· 
holmes Dagebladet l

! ogła8)l3 on sprawo .. 
zdanie i stwierdza, że Niem('y bezwarun· 
kOVi o najlepiej wojnę pr;;etrzymały. Panuie 
tam spokój i nadzieja, które mu~zą podziw 
wzbu1zać. Przygotowani" gOSllodar('ze d\l 
wojny nie były tak dfJbre, jak ogólnie 
myślą, l,~cz podziwiać trzeba, jak się cały 
naród zastosować umiał. 

S:ła gosro(brcza kraiu uprawnia l"zą" 
dzących rn~żów do na.jdalej sięgających 
nadzieji, mimo Ż~ wojna olbrzymie kosztuje 
sumy, uie nastąpi nigdy zawarcie pokoju., 
z powodu wyczerpania tlił w ludziach, alba 
z powodu braku pieniędzy, lub żywnościJ .. " 

Układ tuę>~ck"a!nllłglall"sld !pOdpS~2i!iy. 

"frankrurter Zeitung" dowit-duje 
się Z Londynu, że uldud; mocą którego 
Turcja odstępuje Bułgarji kolej do De­
deagaczu, został w Konstantynopolu 
dnia 22 lipca podpisany. Cały teren na 
zachód od Marycy staje się bułgf.tr~l~ 

. Układ ten pod względem p.:)Ut~cz" 
nym nie zobowiązuje stron do niczego" 

Dalej donosi "Ti-'nes" z SQ{ji, Żłi 
Bu:łgarja nie zobowiązuje się zOJfac nau 
ufrałną, tak samo, jak i pCllirw8Hć n~ 
przewóz kontrabandy do Turcji. PGdht~ 
nowego układu otrzymuje Bl[lł~tll):\ i:p' 
lej, która prz~chodzi przez Tm'c-ję w ~ 
lej rozciąg~(jści. Naokoło k0l8~" ~V 
dworcu w Adrjanopolu, żąda Buł 
dla siebie 2.900 metrów na ok61. 
to uzyska. wybuduje nową koiej, lit' 1"a 



~. 

da. TUf,cJi .. .owe, nie.;:al,::żile pvif,czenie z 
Adrjanopolem, 

"Corriere deIla Sera" rlo>'losi, .że 
pomiędzy Bulgarją a Tt;rcją dQsz~o do 
pOI'ozum1enin, pzC.z litóre Bu!garj:; o­
prócz innych \!stęp~tw uzys'l:a kolej do 
Dedeagaczu, przechodzącą przez Turcję. 
Wladomo:§ć ta w p<;iączeniu z doniesie­
niami, że krytycy wojskowi angielscy ra­
d':ą Rosjanom poświęcić Warszawę, zro­
b;;~, '::'3 WłQSZE.ch b~l"dzo wi~ !kie wraże­
nie ~ ;;.burzyła niejedną' iluzję narodu 
wJGsl{\ego. 

Depi'Ymu'ące usposobienie starają 
się we Włoszech podnieść i to przez 
hE:. cę w gazetach przeciw Turcji. Tak 
tlol':osi "Idea Nazlonale" o ciągłych wy-
8yłkach amunicji Turcji na Cyrenajkę i 
ekspedycjach tureckich i niemieckich o­
ficerów. Dalej opowiadają, że Włochów 
zatrzymały władze w Syrji przemocą. 

W Paryżu wywołało to wielkie Wl'a­

fenie, tern więcej że z Rzymu donieśli, 
~ Bułgarja z Serbją toczy układy j że 

. 5erbja chce Bułgarji poczynić koncesje. 
Brak żywności w Rosji 

W Rosji panuje od dłuższego czasu 
brak iywnoliU, w niektórych miastach stał 
się on dla biednych warstw wprost klęską. 
Zarządy miast napotykają przy swych sta- • 
rauiach o zapobieienie tej klęśee nR nie· . 
przezwyciężQne trudności, leierpiały na 
bezustanny brak pieni~dzy j wciąż miały . 
trudn-ości. wskutek rozporządzeń rządowycb. 
Zamówiona zywność przychodziła często 
zapóźDo, albo popsuta i musiano ją sprze- . 
dawać ze stratami, nie można jej też było· 
&mkupywać WSKutek zakazu wywozu z nie­
ltórych gubernji tam, gdzie była najtańszsj 
ozęsto konfiskowała władza wojskowa za­
kupione towary. Niektóre zarządy miast 
stawiały wobec tych przepisów zaci.ęty 
opór. Dlatego mają w Rosji miasta wspól­
nie się organizować i w celu tym miały 
si~odbyć narady związku miast w Moskwie 
cd 24 do 26 lipca. 

Taktyka rosyjska. ~ 

Z kwatery austrjackiej donoszą, że 
wojska sprzymierżonycb napotykają obec­
nie całe wsie w Królestwie opustoszałe, 
sprzęty zniszczone, ruchomości domowe 
podruzgotane - wszystko w stanie takim, 
jakby nad miejscDwościami temi przeszedł 
ilajstraszliwszy huragan, burzący wszystko 
CO stoi mu na drodze. Jak wynika z ze­
znań' jeńców, dzieje się to wszystkopIa­
nowo na rozkaz . rosyjskich władz wojsko­
wych, które nie chcą aby nieprzyjaciel na­
potykał po drodze na mienie i. dobytek. z 
którego by mógł korzystać. Na dwa lub 
tv)' dni przed opuszczeniem owej 'miej­
scowości, wzywani są mieszkańcy, aby 
spisali cały swój. dobytek i .wzięli poświad­
czenie od wójta, upowatniające ich do żą­
dania odszkodowania i poparcia u władz 
rosy~skich. Wieśniakom, którzy nie. chcą 
strzechy rodzinnej opuszczać,·wmawiają ro­
sjanie. że nieprzyja.ciel morduje każdego 
,Oddanego Rosji i pali jego własności. Po 
usunięciu się mieszkańców wsi i po za­
braniu przez nich wszystkiego, co są w 
słanie zabrać, ko;:ackie wojska w chwili 
cofania się podpl,ają zabudowania i doko­
nywują ostatecznEgo spustoszenia. 
,lIlgmłllnika~ła listowa z jeńCami ~l'.il" 

nymi w RO$1i walbroJlicna. 
Jeńcy cywilni, przebywający \V Rosji 

ł>d dłuższ~go czasu, żadnego o sobie nie 
,dajq znaku tycia i przyczyny tego trudno 
było dociec, Dopiero teraz dowieuziano 
się. że polega to. na rozporządzeniu rządu 
rosyjskiego. Rząd rosyjski mianowicie roz­
rprządził, źe jeńcem cywilnym. w Rosji 
me wolno komunikoJV8ć się . listo­
wnie z rodzinami, poniewat jel1cy prze­
wat nie nie znajduJą się w obozach kon­
centracyjnych, lecz przebywają w wyzna­
tZ{;>11Ych ., miej;3cOW{)~dach i dlatego podle= 
gają ogomym przeplsom pocztowym. Wo­
be~ t~go o, naturalnej komunikacji pocztc­
we] me moze być mowy, a wątpliwem jest 
czy ~?gą pośr~dnią - przez Czerwony 
R:rz~z ltd. w panstwach neutralnych prze­
syłki pocztowe dojdą do jeńców. 

. Spokój w Kuprandji. 

. ~O~ENHAGA~ 28·go lipca. Według 
domeslema "r:oH!iken" z Rygi, mimo sta­
łE::go POsuw~~lla SIę naprzód wojsk niemiec­
kIch! ludnos~ ~amtejsza zachowuje się zu­
p~łme ~pok:J::~; Zycie w ł!iieści~ przy-
1nera b,eg :-," y~L'y. Wkroczeme NIemców 

,.no. Kurl,and]1 mkogo tam nie przesiraszyło 
11m zamepokoiło. .' 

!Pcł:::żenie '!lir Rosji. 
"R,usl:ij bwalidfl donosj, że siły zbroj­

n~ rosYlsk}e na now!? się tworzą. Dzie­
Wl~Ć dZles~~tych armil .rosyjskiej w ilości 
. 4 1 półmhJoua ludZl biOrą udział w wal­
kach. 

• Inne ~iadomości z ~et~rsburga przy­
~n~Ją, fe Nlernc~ posunęli SH~ do pierwszej 
li.njI. defenzy~neJ Warszawy, lecz Rosjani~ 
SIę J~szcze me zdecydowalI. opuścić te sta­
nowiska, które bronią fortecy. . W każdym 

,uAZErA tODZKA. 

TS de 11 n 1:0 za stosowne przygDtowl!łć lud .. 
r;o,'ć i: ... ;12j~~or;ze i od jednego końcace­
s?"stwa do drugh:go złączyły się miljony 
wiemyc h poddanych w żarliwych modli­
twacb {1 IYhvr0c'nie nieszczęścia. 

Rząd rosyjski j-:st zawiedziony w na­
dziejacb swych, że Austro-Węgry tylko 
przez przesunięcie lic7.:Jycll sił z rółnocy 
na południe odepl'zeć mogą Włochów. 

Podług Wieo€r PoHtische Korrespon­
denz powiedział poseł rosyjski do S'lnnino 
powtórnie ostre słowa, z powodu ciężkich 
strat, które powstają dla Rosji dla tego, że 
akcja nad Isonzo się nie udała. 

Przed obradami Du':'4iy. 

Posłowie do Dumy zbierają się powoli 
i przywozą, nastroje swych okręgów wybQr· 
czyob. Poseł Korsnskij opowiadal o okolicy 
nsd Wołg!ł, ze tam w okręgacb wiejskicb ZB­

:uważyć można rodzllj gangreny ducha, po­
nieW2Z ludność nie ma żadnych wiadomoś'ci 
/) panująoyoh. stosunkach j położenia. . 

Poseł Nekr!lssow mówił, że lndnośćmtil 
tylk{), jedno!yczenit'! walczyć przeoiw dro­
żyźnie. Poe!'ł Wielichov., J:tóry powrócił 
~. Dęblina, fJlwierdza bttlntll!!; konieczność u­
lepezt'ń uzbrojenia '\'7ojennegl' slojlłcyeh tam 
wojsk: P{)sf'ł Warun, wicemarszałek dumy, 
który przyjechał z okolicy nad Czarnem MUa, 

. rsem, przyzm~ief że kWłllWkaeja Wo2słio.wa 
zołuierzyturecklebieat hardzo wif,llb. spo­

. dZIewa si~ jednak, że opera! le przy' 'Darda­
neJach sbńcZIl sj~ .suk.eesem· dla .sprzymie­
rzonych. 

Poseł Czychaezew, kt~rypl)wrócil!fron­
tngalicyjskiego, oświad~}'ł.ze w tamtejszej 

-armji pan.uje w 4lg61a spokojne usposobienie, 
mimó nadzwyczajnych wysiłków iokrÓ'pnseh 
wrażeń ostatnich czasów .. 

. . .Minister finansÓW: Bark ścją~nął nasie­
bie gniew i nienawiść partji flocjainych -de-o 
moluatów .i robotników,' bo zaprosił prz-edęta­
wioeli wS2y~tkicb stronnictw .na zebranie na 
które m obradowano o zamiarze. wydania no­
wych banknotów w wysokośoi miljarda rubli, 

-oprócz tych dwócb parU. Nawet ze strony 
pr~wicy ZWrtloano ministrowi 'Lwag~. że nie­
rozsądnie postąpił, \l0Z.lIS3C b KonieóllDości 
współpracowania fJlłłdn z" dumą, gdy prlied­
stawicieli dwóoh stronnictw pominął. 

. Wielka. część posłów znnjduje aię je­
SICze w Moskwie, gdzie zja:od llTzedatawioie1i 
miast uzyskał po wielkich trudn08Jiaoh od rzą~ 
du pOZWOlenie, na odbycie obrad w sprawie 
ogólnej drożyzny. . . _ . . 

Kadeci uł!hwaliU rodpr~ewodnictwem 
Szynga rewa ządać utworzenIa '-osobnego mi­
nhterjum dla amunicji, pllstępowcj' u::hwalfli 
rezolucję, Ś$ mianowanIa ministrów w ostat. 
nim czasie ilwa*!lją jedynie jako llmianę osób, . 
niv zaśsystemn i dla tfgO taktykę Bwolą 
dotychczasową wobeo l'zą,du zaohowają. Paź­
dziernikowey uchwalili, iądać, aby nowa pn· 
żyozka. wypuszczona była tylko po .p~prze­
dniej zgOdzie Dumy, a to dla tego, aby do 
pożyeilki miRno więcei zaufania i więcej ją 
subskrybowano. Jest to . pośrednie przyznauie 
się, że ostatnia pożyczka wojenna się nie u­
dała; doniesieni n temll rz~4 nie zaprzeczył, 
mimo le. zapowiedział, iż udowodni, je po­
życzka si~ udała. 

.Jellłie6 rosyjski. iłCj.~zce aasłpzelofill 

BERLIN, 30 Jipca. W drodze z Dres­
sin do .Grejfenhagell uciekł jeniec rosyjski 
eskortUjącemu go vGtiZI.:l:O'Ni wojskowemu. 

- Gdy na wołanie nic zatrzymał się, zastrze- . 
łono go. 

. liIi.wdzięczna Serbja. 

. S.OFJA, 29 lipca. Według donieśień 
dz:en.mków,. polecono posłowi rosyjskiemu 
kSlęcIU Trubeckiemu, w imieniu cesarza 
r~sYi.skiego, po~n ieść energiczne prz~dsfa-. 
'Wlellla u serbsklego prezesa ministrów Pa­
si.eza i. serbskie~o następcy tronu, by ~ Ser- ' 
bla mezwłoczme od~~ąpiła Bułgarji nie­
sporną strefę Macedonjl. Mimo to niema 
wątpliwości, że i ten krok Rosji 'rozbije 
się o upór Serbski. ' 

WywIad ił podsekretarza staniII 
ministejam spraw zagranłc211l1J'ch. 

BERLIN, 30 lipca. Jak donoszą z No­
wego Jorku rOllmąwiał berliński przedahwj­
oiel United Presa, Karol Ackermann z pod­
B~kretarzem \V urzędzie spraw zagranicznycb 
Zl mmermannem. Na pytanie, czy stosunki 
niem,ieoko.amerykf,ńskie są takzachwi~nę. jak 
to n'ektóray sądzą, odpowiedzf5ł podsekrEtarz 
stanu, że nie. W czasie obecnym są dla wiel­
kich narodów kwest je sporne możliwe leoz 
z tego powodu nie potrzeba z~raz zrywaj sto­
suuJ,ów dnIomatycznych. 

. ,,'Więc Pan jest zdania, pytał sil} ko-
re5p~n?elit" ,źe poro~nmienie możliwe'". Mam 
nad:leję". Staraliśmy się w ostatniej ~auej 
no.c:e. wszystko uczynić, lecz nl!ld amerykan­
ekl D:e czuł ~i,~ zobowilłzauym na plany na. 
~ze Sili! zgodZlC. Co teraz zrobimy, jsazcz:enie 
Jest za~ecydQwane, bo noty amerykańskiej w 
~rzę~s!espraw zsgrll,niclnyoh nie omÓwiliśmy 
.ies~cze we ,ws,zystltlcb slIczegdłach i potrwa 
to ieszcz~ lalnś czas, nIm we wszystkich wy­
działac~ Ją, opracują, Naszej taktyld I. nard: 
kOWlillml me mOlem, poświ~cić i jestem 

przekonany, że naród nasz by tego nie PQd 

cbwalił. cały naród rtoi za rządem. 
P1!smo angiehlde o sprawie polskiej. 

Prócz· tego . zatopiono parowiec dUńafti, 
szwedzki i cztery norweskie. 

. IIUum:e nurkowoe. . 

NEVi~YORK. 29lipca:"Smith~tand 
Engine company'" odebrała _ od r.ządów .. 
czwórpowzn mienia polecenie,prz-ęd' ożyć 
kosztorysy na silne i szybkie ł.odzi~ mo­
toro~e, które t:nieść mogą dwi~ lub trzy 
lekkIe armaty 1 uzyte być~aJlł. przeciw 
niemieckim nurkowe,om. Angłja ''chce flotę 
złotoną ze 100, ROSJa z 30~·40 takich 
łodzi mieć, nurkowce te będą' w stanle 
płynąć 50mB na godzinę. . . 
Niemieckie nurkowCe·,. Bi~\m.orzłll 

ROTTERDAM. 30 1ipca.'<~..-DailY 
Mail" donosi, stwierdzono onec1:rość nie­
mieckich nurkowców w Białem Morzu. 
Premie assekuracyjne dla Archangiełskaol­
brzymio podwyższono. 

Słol1'pedowany parOWiEC belgijSki. 

ROTTERDAM; 30 lipca. Belgijski pa­
rowiec "K~ię.żna . Marie Jo;;e". zbuduwany 
w T. 1909, llltleżący do towarzystwa bUllo· 
wy okrętów oceanowych w Antwerpji, 0 0 Jm­
.iemuości 195ł. ton J storpedowano n'\ morzu 
północnern. Z załogi uratowano 21 o50b" 

Po\\atne pismo. angielskie li TheNa~ 
tion" atakUje ROfljan za. wrogie Polakom 
stanowisko. Dziennik pisze między in!,-e~ 
mi: "Ras:a mogla łatwo pozyskać P?~ak(Jw. 
gdyby była~ obróciła w rzecllywistosC. pr,?­
klamację w.księcia Mikołaja MikołajeWIo 
cza do Polaków. Tymczasem w Polsce, 
jak i w P.;')tersburgu traktowano t,ą pr?­
kJsm:.:cję tak, jak gdyby ona wogole me 
istniała, a ogłoszony świeżo projekt samo­
rządu dla miast .polskich oznacza popro~tu 
wyrok śmierci dla nadziei nsrodu poh;kIB" 
go. To samo da się. powiedzieć () Galicji. 
Należy 6i~ obawiać, że metody rOSYJskiego 
gubernatora we Lwowie i jego administra .. 
cji stlnie odstręczyły od Rosji FoLków. 
Rosjanie mają dobryc·n gener.:łów, ale kie­
dy wreszcie będą mieć. wielkiego męia 
stanu? Tymczasem możemy z pewnością 
pomódz Pulakom l Rosji, jeżeli ja~ Uąjsze­
rzej rozpowszechnimy tdeę, iż sprawa pol­
ska razem zinnemi pfc1blem lmi narado· 
wościowemi załatwiona i uporządko\Y na 
zostanie w ezasla wielkiego eU!0pejszjego 
obrachunku. jaki nastąpi po wojnie". 

···4 utonęły. 

Gwałt angielski. 
e 'PARYŻ, 29 Hpca. (Agencja Havasa~) . 
Angljadoniosła Grecji urzędowo o posta­
nowieniu . sprzymierzonych tymczasowegO' 
zajęcia Mytileny ze względów wyłącznie 
wojskowych. Nota zapewnia w przyjaznym 
tonie,. że sprzymierzeni szanują. władzę 
Grecji i opróżnią wyspę; gdy zniknąpo-' 
wody zajęcia. " . . ..• 

StOl"aty angie-hikie. 
ROTTERDAM, 29 lipe~.·Ogólne straty: 

Anglików do, 24 lipca są następuJące: .Ma-· 
l'ynarka straciła do tego .CZflBU,Ó] 5 ofiee-. 
rów; 8,491marynuny. Siły. zbrojne we 
Franćji 60 15' lipca 11,254 oficerów i; 
25ó,()49 jnłnjerzS'~pod Dardanelami włĄCZ' 
nie z: maxyr'arką-, 2,240 ,oflcEjrÓW i 47,094 
żołnierzy, w niemieekit'j Afryce południo­
wej415 ofioerów i 5."333 żołderzy, razem' 
14,4;ą8oflcerów i 316.567 żołnierzy. . 

Stł"aty agieiGkie w ~fryce, 
LONDYN, 29 lipca. 'W rzhfe gmin 

27 lipca oświadczył na' zapytanie podse"" 
kretarz stanu urzędu wojdnn.ego, że straŁy 
pouieeione w ~a}kach pod Tanga w' nie­
mieckiej Afryce wscbodniej. w listopadzie, 
wynosiły 66 oficer6w, j 10 białych żołnie­
rzy i 623-kolorowych. 

SpałollłY łiłamolot •. 
PARYŻ, 29 lipef\. WCĘor"; wpobli'ŻU 

. Issy les MouHnaux,· przy wzlocie zapaHł 
się sam.olot i spadł z wysokośd 300 ruet,ów. 
Obaj lotnicy 1'!P~Hi ·się.· .. 

Snłtan turecki wy!eo2lony. 

KO:;STA NTY.NOPO~, .29 lip.ca. Pro· 
ft'sfrT hraeludjeehał dziś ranoGu Buka­
resztu'; (,trzy'mal wysoki order. Osmanie i 
w izmy sposób z:}s.t~!ł wyszcz{'gólniony przez. 
członkfrW' rodziny c'?sarskiej W ao.wńd. 
wdzięc~n~ś6izlli ekutf'czne z.asiasowanie sztu­
ki leliars&ie! .j ·:na dowód zadowolenia II PO: 
wodn znpełńego ńleezellia. Blłlt l na. 

.Kalendarzyk" 
~ Dz.rS: l.glUlcego L. 

JUTRO: . }.>l(itra w Ok. 
TEATRPQLS!(I:Dziś i Jutro ,.Sybir". 
HELENÓW; Codziennie koncerty orkie" 

stry ;filharmonijnej pod dyr. A. Tiirnera. 
Jutro Zabawa Ogrodowa. 
PARK STASZICA.Dlliś Koncert ~. 

.larny. . .. 
. GRA.ND HOTEL. Dziś benefis' dyt~'L 

Lustiga~. '. 
TEATR WIELKI. Jutro .Przywód.ca-, 

Benefis T. Tadwina. '. 
MEISTEUHAUS, Codzienie przedstaWie--

nia o -godzinie. 7~ej. . . 
WYPOZYCZALNIA Tow ... Wiedza-"ot­

warta codzi~nuie .od g. 5-'-8. w niedziele łłwię. 
ta od g. lU-l. . . 

WYPOŻYCZALNIE Tow. Krzew. Oświ .. -
ty otwarte E~ w środę od .g~dz. 4-6. w nie­
d:z.i.,lę nd godz. ll·ej-l-ej. 

IIi€; udały. aWak .. nilłpowretrzny, Likwłdacja 1[. -O.II.P. B. 

KOPENHAGA, 30 IipClł~Wczoraj nad . (aJ W tymt)goóninwypłacane s~ 
· wybrze:tem belgijskim w pobliżu Gentp. . ostatnie zapomogi bieiinJm; ·przy wypłaca-
pojawił się francuski statek na~ow:ietrzny niuw' dzielnicach odbierano khiąteezki le-
i usiłował ~łliędzyinuemi ostrzeliwać dwa gitymacyjne, wydane. przez K. O. N.P. B. 
nurkowce, które PozQstałynieuszkodzone. na prawu otrzymywania zapomóg. . 
W końcu Niemcy zmnsilistalek napowietrz- Członko.wie dzielnic K. O. N.P. B. fo .. 
ny do ucieczkL . , '.. _ tQgrnfowaH się w zbiorowych grupach pa-

Gene ...... POJ"rodowódcą a"'.ii. miątkowyeh. . 
BAZYLEA, 30 lipca. Generał Porca. \..,j T~wa1"zy.łwo "Wiedzala 

podszef w włoskim sztabie generalnym ma' 1idiiela bezpłatne} uaul>i czytania, pi>3i1nia i 
podług Baseler Nachrichten otrzvmać do- raehanków dla dorosłych mężczyzu i kohj&~. 
,,:ództ~o !lad osobną armią, ~tÓrlł jednak Lekcje odb'ywaj~ się ~a tazy tyg{)dniOWo~d 
me pOJdZle na Dardanele. . godz. {) d~ 8 ~iec:wr.eiit w łashN e udz.e-

Bawełna lumłrabauułą. lonym prze~fP. BerIaehloiu;}u 87,kolnym p'l':ly 
.CHRYBTJANJA, 29 lipca. "Daily Ex- ul. Ewangieiick:ei ~ 9 . 

preBs" dOWiadUje się od e~łonka pada- . ZapiSY Gdbywa5ą sił. w W) mieni6ł'y~h 
men:Jl z· Lancashlre. że prawdopodobnie godllinaeh codi!liennie. 

· jui niedługo, bawełnaogłQsZODlłZosiauie1 łMyp.ade:k. 
· iakobezwzglę~na kontrabanda. (I) W ubiegły czwartek pr~t'd połu-

Skollłfiskowaq bawełna; dniem na placu (północna 24) miAr miejsca 
nast12Pujący .nies~oz~śliwy wyparJek: 

HA WRE, ·,29-go lipca. Ze sprzedaży Gdy wó~. naJeżą:;y do mleszkańca 
·10,000 bel bawełny, skonfiskowanej na m. Koła, L'3wkowicza, który by ł bardzo wy-
pOkładzie parowca » Dacia", osiągnięto 3 soko naladowllny towarem i na górzesie. 

'i pół miliona franków'.· . .. l, 
dZIało Jeszcze 5 łil'ó ... , mianowicie: Cecylja 

O %atapi :nie parewc8,jLes:łanow". Wołcszyńska, 43 lata, Marja Otdska, 34 la. 
LONDYN. 29 l1pca. /rimes" donosi ta. woźnica, JózefWawnyuiak' ~ m.Koła, 

z Waszyngtonu: Stany 'ZjednoezGn'3 nie 36 Jat, 18 letnia GitIll B. i 20e letnill Cha-
będą rozprawia!y Z Niemcami u zatopięniu . llIrh-wyjelJhał z podwórza ua nlioę, i prze-
parowca "LesIanow". gdyż zdaje sę • .iż" dni!! kah d'Jstll.ły się do fj nsztoka, prze-
komendant nurIio.wca wystąpił z potrzebną wrócił sę i wazystkie ciężkie B~rzynie upa-
względnością. zanim zatopilokręt i ładu- <Iły fin ldd'~frów, łtóryeh moi:1a hyła dOM 

nek kontrabandy. pie.ro wydobyć z pod ciężarów po upływ'e 
SkonfiS~GJ.walły żaglawiec.- 40-tu mluut. Otylskadostała wstrxąśnienia 

GENEWA, .29 lipca. lO Journal de mózguj WołoBzyńsk.a-cięikia rany na ca .. 
Genewe'" donosi z. Tuniau. że skonfisko';' lem ciele i głowie. Woźnica i (łbie dziew'" 
wano przy prz}"lądkuMatapan . duży żaglo- C1yny odniosłyrównięz eięikie rany. 
wiec grecki i zabranQ go do Bisert.y. Oty!ską_ i vVołoBzyńską cllwisaiono W 

Ofiary nU1:'kowców, . b€zmd&iejn~m stanie do domu. 
ROTTERDAM, 29 lipca. Z Londynu Krad.zież' 

don?szą: Nurkowce niemieckie zatopiły pa.. (~) Z mieszkania właściciela cuklti4'ni 
rOWlee "Mang~ra.a (18~1 tonn). pochodzący M. K(>mar~. przy ul. Benedykt.a l. sm'" 
!li Glasgowa l .parOWIec ryhaeki West- dziona 2iOO rb. gotówką. 
wardho·, załog!iktórego wyladowa.ł~ w Lo- Kradzież wUokill .. 
westofcie. .• ( ) I Wczoraj przed południem, gdy 

"NieuweRdterdamsche Courant" do- kupiec miejscowy Kahan at;.ł wceiu wy-
nosi pod datą. wczorajszą, że w Qsratliia kupienia patentu. w szeregu przed gm a-
d?bę ~urkowce niemieckie zatopiły 10 an: .chem prezydjum poliCji (Ewangelicka 17) 
glelsln~h parowców. lj'bac.kich. Wszystkie skradziono lJlU,W tłoku Z kieszenipac~kę 
ostrzellwano. lecz. Jak się Zdaje, nikt przy- . z więks. zą aum~_.pi.eniQodzy •. oraz pa' "zpo.d .. 
tein nie sbacił boi a.·' . "t '.:. ... 

-w ugranłeZ::l:y na lmlQ Oroslejt i Kahau. 



h.ii);;!il!~ę~Z!'lne: Ihiity d~ odebi"ilIlIł.ia w a \ " Odrlzł<j:!ie lit ą<iy' o"'1łll'tiowej . ,. dzi8~U. chleba i. miłki, 2} Sek{jję ływnltśojo-
Mikołnjewska. M. wą l 3) Sekcję opałową: 

A l·' P lt Ł ł M~kę dta rozdziału Komitet Chojeński 
.. po ?nja os~e '. ótlź, Marjanna Do- ()tr~ymnJe .pr'aa Cesutako.NlemlsckiePre-

mmlak Łodt, Jamna Staszewska, Targo~ li d P I . ')5 L G i T Y.lum ołłcy;ne od Łódzkiego Komitetu ros-
wa - f . eon o.c, argowa 29. Ottvlja dZlalu. cbli'hll, j mąki O~ecnie tlekl'jfl opa-
Hait,ig, Z~gajnikowa, Adolf Goldberg, Dłu- ~o,!a(}trzYlll'lie od tegoż. Prez\.'u;;um wp·gle 
ga 6. 7, Michał Kon, MikołaJiewska 11, Sa= l J; I. oJ ~ 
l J h 

Ii:O':'S. Skłl.lid sekf~jl znaJ'duJ'a si .. TifZy uli-
omon 3?C, Andr.t.eja 7, Anna ·Bojanow~ R k " t 

ska, Przejazd 7,~uóo1f Bauer, Guberna- ey. ,zgows ie;, gdzie każdodziennie se!k( lu­
t k :ł3 Ed dZI ~aopatrujtl .8i~ w upl'aguiony opuł;· taż 
ors a u , mund Jelonek, Zagajnikowa . S?kC]aBpraf,di\Js równieźdrzewo, słomę i 

IIf. 9, Salomon Jokow Weinberg Krótka 9 SIeczkę. . 
radeu~z Konarzewski, Łódź, R.~jnołd We~ .. Z pole{~.';lBla tfgOŻ PrEzydjum dwie ko-
b~r~ PlOtrkowska 108, Marjanna R.esinger, mIsJe. rZl\dO'H' przystąpiły w dniu 30 b. m. 

. PlOLrkowska 110, Anna Petricb, Radwań. do zdjęć fotO?,:l'i,f!c2>nyoh miesakańców Cho­
s~a 48, I? Sfange, Piotrkowska 33, R.ajnold jan, W (lelu~m;:;patrzenia tychże w paszpor-
Fltze, Wldzewska 91,Ida Szuster, Widzew- ty. .Jedna z Ęi)miBji zDajduje eię w gmuehu 
ska 14, Kaufmann, Łódź. K~m.ltetlI Obyw!.ltelskiego· [Izy ul. R.gow-
.. 'parzen~zewski, Piotrkowska 60; A.· s~ieJ;M 140, tldngCl przy Ulicy Sienkie-

Btnl~:k, Pr.zejazd 47; C. Langnas. ŁódŹ; wdlblllm .Nr. 10 (ollkłlluy Sehwarzn). Zdjęcia 
~frojlm Ctechanowski, Zachodnia 22; Wil- o ywal!! sięoo.dzi,.nliia od pół do 8· j' rr.~ 
Ilan Grossrnan!1, Widzewska 70; Henryk !lO do .s-ej wj~ozQrem" a w. niedzieJsr.d 'pół 
Segal, WschodDIlf 44; H, Kraft, Pktrkow- do 3-f?J po pot et) 6 ·ej wiecIlorem. 
ska? J. Modzejewski ogrodnik, Łódź' Apo~ Nadmieniamy, ze do zdjęć fotilgrllficz-
I~n}~ Golte, Łódżi Halina Gorgol:ńska. Ro- ny(l~ powinni aię stawić' WSBJ13CY mir'szkań,~y 
łlCl~sk~ 10; !"1~tylda Szulc, Łódż, Feliks Cho] en, poe2ynah-o <od' lat 15. 
Bomewlcz,Łódz; Julj.an Wiener Długa 5' 
Marjus Opaczyński. Łódź.' , 

Z~fj~ Li p ń;3ka, Łódź; Mikołaj Jłlkob­
BOD, Lodz; M. Grabiński Łódź' Pani Dr. 
a <1t 'd'" , 

.6.. 10 ancel, Ło Z; Herman Rubinstein, Łódź' 
l~kób Srebnagóra, Łódź; Wacław Chadecki: 
Pm\rkowska 29; Paul. M. N. Wiszniak Łódź' 
FabrykaCementuŁazy, Łazy;A. M. I~bicki: 
Łódź; Henryk Kubn, Nawrot· Emma Kaj­
nert, Łódź; Hermann Hoffwll'nn, Łódź; O. 
LaD~>Targowa 31; W. Wmkler, Woona39; 
P. WlDter, Nowo·'1'argowa 43j Weichselfisz, 
KODstantynowska 40. 

Z tCil1Iu.:n"zJ'st • .a mił'.5nik~1IIf języka 
bebraj.kiego. 

Teatr i muzyRu. 
Ł. @. s. 

Koncel'ł b'IH"~~ii::l'c,,, ... 'l? dyr. Tadel.u~z.a 
MaZI!'" ki '" 'liIJic.za. 

Wczorajszy koncerl benefisowy dy­
re.ktora Ł. O. S. p., Tadeusza Mazurkie­
WIcza był pra;,dziwYr.n~t:ryumfem i świę~ 
tern. dl~ ben~ll~cmta l Jego drużyny. 

Teatr Polski CegieSnł.ula 63. 
. . Dziś. i jutro Art)Śei Zjednoczeni wysta­

WIaJą głosuy dramat narodowy w 4 aktach 
G. Zllpols/riej p. t: "Sybir". 

. _ Prób~ z "Dziadów" (3-cią.cześó) :Mic­
lueWlcza, l z "No.cy Listopadowej" Stanisła­
wa Wy8pinń~kiego odbj'wają dę codziennie. 

Teatr w parku. 
W parku im. Staszica odbędą się 

raz tygodniowo, we wtorki albo soboty. 
przedstawienia teatralne Zespofu Artystów 
Teatru Polskiego pod kierunkiem L. Szeye­
ra. Dawane będą lekkie komedie. Pierw­
sze takie przedsiawienie odbędzie się w 
następ~y wtorek, d. 3 sierpnic. Rept>rt U!;H 

stanowlą fary: "OteHo w szlafrc,ku" Tnl~ 
si~ina i .,!?azyli Fura" Lud.\rikowskiego. 
Ł,?dzka OrkIestra Symfoniczna pod dyrek­
cJą. pp. L. Mazurkiewicza i Brautigama szy­
kUje na ten dzień nowy popularny reper-
tuar.. . 

Benefis dyrektora J, LusłigG. 

pziś. o godz. 5 po poło odbędzie się 
henef!s dZlslnego dyrygenta orkiestry Grand 
Hotelur. J. Lustiga. 

. Na koncert złoży sili; caly szereg dzieł 
wybItnych kompozyte:rów: Chopina, Moza.rb, 

• Wngnera,WeberJ, VielJxtemps'a, WaIlace's, 
· IgnaCego Weinateina, Rubinsteina i in. 
, .. W~tp;ć nie naleźy. że ze względu na 
, umleJętme dobrany, wyspce ciekawy pro­
· gram oraz osobiste zasługi dyr. Lusth,' a na 
: póJ~ ,zzra~i~ ~rkieelry ~rand, H'}j'elu, ogró.d 

w d'11U dZISle]Szym będZIe mlej~cem, w Ho­
rem dadzą sobie rendez-vous sfery meło~ 
manów łódzkich i inteHgencji. 

Zwłaszcza, że odegrany zostanie li'lawsze 
mile słuchany pnlonez pióra ZDanego w Ło­
dzi muzyk!!: e8tety p. Ignacego 'V ~b'stejn8. 

Towarzystwo "Chorre sfas ewerfł (Spa.' 
cerowa ~1) rozesl.ało ~nkietę do wszystkich 
żydowsluch uczm6w 1 ucztmnic wyższych 
klas szkół miejscowych - zawierające 
łr~ zapytania: o wychowaniu domowem, 
jakIch P?glądówsą rodzice; w jakim języ-

PIękny. SWlatowy program, dostępny 
tYl~o dla pIerwszorzędnej. europejskiej 
orkIestry, rozp:Oczęfopolonezem E;,.dur 
Liszta, Idóry, jak zwykie, popisowo ode-

grka!'°l' t l N~tSęt:nie usiyszeliśmyu Taniec l· "In·lftt fi'h~ ł'l. sz le e ow amt--Saensa: w krainie du~ łoi a ~J \,. _ 
chów! malują{:. świetn<j instrumentacją =========;;;;;;~ 

ku mÓWią w domu etc? . 
Z Domu Ludowego. 

(1) Dom ludowy (Wólczańska 5) o­
trzymał pO!iwolenie na wypiek· i spriedaź 
eblebapo cenie KoSZtl,1. 

Od przyszłej uiedzieli jut będzie mo­
ba. otrzymać chleb po przedstawieniu kar­
ły. chlebowel. 

Zapisy dzlecid. ezkół ul gmiale 
. Radogoszcz. 

(e) W Clwartek ubif!gly w szkolsoh 
l'ooZi\1lroWych n3 Bahitacb,w Zuhardahl i w 
Radogoszczu l'OZpoezęto zapisy dzieci lo nauki 
W nadohtu1zllllym roku szkolnym. Do dnia 
dliBiejlllego'l.vl~eznie zapisało się2,400.1zieci 
płoi. obojej. Wolnych miejsc w tych szkołach, 
i:t4re Dlajl\ bJe czynne, pozóstało jelUlo:re 
100. Dalsze zapisy odbędą 8i~ w dniu -roz­
poczęcia lekcji, t~ j. 2 sjer~nia, ozyli W po­
Biedzialek nadchodzący. 

Jak widaa z powytizego~ d:aiatw8 zapl­
nje al1J do szkół bardzo toni9. 

Rezerwistki '" Zgierzu. 
{e) WlDyśl rOllporqdzenia prezydenta 

m. ZblatUj milicja tamłejsn sllorz'ldaa (J. 

})eonie nowe liaty re.lerwi!lłeJr. O'tuyms.jJłcyth 
lapomogi z kasy miejskiej. n.iś listl' te ,ZQ­

ataDIł! ukońezone. 
Skutki budowy bezpialIII. 

(oj E. Platto,właścicielposesji pny ul. 
Wysokiej w Zgierz.u pobudował ,,, ostatnich 
elłll8Bcb bez planu i bez pozwolenia sekcji 
budowlanej du.łą i!IOP4l drewnianfl.Obecnie 
• łluue nakazały, nielegalnie zbudowaną szc-
n rozebrać. 

Rew!zja piekarń. 

(e) Milicja w Zgierzu prJystąpib wezo·· 
raj do układania listy \\ ł::.ściaidi piekarni 
I' wy5.11c~ególoieniem dokładnycb adrailów tych 
lakbdów. 

Jednocześnie milicja sprawdza drobiaz­
gowo. czy piekarnie prowad7ione Slf zgodnie 
z odnośnemi przepisa.mi. 

Ewakuacja żołnierz!, !rosyjskich. 
. (e) Wczoraj ewakuowano ze szpitali 

ZgiErski.ch da ŁodJi 89 rannych żołnieny ro' 
syjskich. Obecnie szpitala w Zgiel rou dla zoł~ 
niefzy l"osyjskieh są próżne. 

Zn~sznEl ~1."adziież w drodze. 

(~) lee!.: l\eufeld,- kupiec z KO!l:na. za .. , 
wiadomił milicję w Zgien;u, Ze cn€t::dflj w 
drodze do Łodd, we wsi EmHji, \'II' gminie 
Lll.ómlsr7.i skradziono mu Z WOZił 20 chustek 
wełnianych wmtości 120 rb. 

Złoczyńców aui łupu nię wykryto.' 

O pgy biegelją~e .amopas. 
(o) \TłJd~9 w Z;iIOIZU wyddły nakaz 

do milicji. aby ws.zystkie pay. biegające sa" 
mopas były zabijane. Oprócz tego, sa nie­
trzymanie psów na uwięzi właściciele·· .ich 
lHjdlł pociągani do odpowiedzialności. 

z Oboje. 
Komitet Obywatelski r;nprowiantowania 

Chcjen na jednam »ostatnioh s~;yciJ posie­
łld łl\worzył trzy sekeje: 1) Se~cj~ roz .. 

{speCjalny sirO) skrZYPIec), nocne wv~ 
· cieczki i tańce duchów z wyraźnym pO­

stukiw,:niem piszczeH(ksylofon}; w koń~ 
cu ~apIał ~~r, następuje świtanie w po~ 
stacl przeslicznego sola skrzypcowego, 
które p. A.. Czudnowski prześlicznie o­
degrał. 

Część piem1szą za.kończono uwer­
turą z "Tannhausel'a", którą benefisant 
z wlaściwem zrozumieniem hrawurowo 

, poprowadził; otnym'ując w nagrodę bu-
: l'zę oklasków i wiele żywego kwiecia,od 
publiczności. 

Zajęcie Lublina. 
wIEDEi1, 3J lipca. Urzę­

. lIowo donoszą: Kawalerja 
n~sza wkrótce. popołudniu 

: wkro~zyła .. do Lub1ina. 

Urzędowykomunikał 
ansi ... jau~ki .. 

WIEDEŃ; 3D-g') lipca; 

Między innymi zauważyliśmy bukie~ , 
ty od zarządu "Grand Hotelu/< l uczni l J 
i uczenie. \ 

2 tereł1U rosyjskiego. 
Po wielodniowej przerwie sprzy-

. Główną jednak akcję, stanowiła 
zawsze nieśmiertelna symfonja patety~ 
czna Czajkowskiego. . 

• . Dz}eło to, o k~6l'em już tyle pisa-
no l kto re zawsze Jest magnesem. dla 
m~lon:a~ów~ im c~ęście~ się słyszy, tEm 
WłęcelPlęlma z mego Slę, wyczuwa. 

· . Genjalny Czajkowskł,w każdym mo· 
, tywle, czy, to na dęly.c:;hj czy smyczko­
, wy~h in~trumen!ach,; p'otrafi~wYl'azić ty-

le zalu 1< bólu; 'ze. do głębI wzruszony 
s~uchacz pozo~t.aje n!,- długi czas pod 
slln~m Wl'az.emem. tej 'symfonji.· Wyko~ 
nan e tego arcydZieła: we wszystkich je-

, go c.zęściach było mistrzowskie i tylko 
pOWIększa tryumfy"p. 'J:adl Malurkiewi~ 

· cza i j~~{} świ~tnej'oPRiestryj to też po 
sy~fon}r owacjom lokląskom niebyło 

· konca. , 
W łrzooejczę,ści usłyszeliśmy no­

wość po l'azpierwszyRymskiego-Kor~ 
sakowa "CapPJ\iccio :espagnole". dzieło 
to~U(łownie instrumentowane i nadzwy­
~zaJ trudne do wykonania, bylo również 
wy~mienicie odegrane przez orkiestrę i 

,solIstę p. Czudnowsklego i doznało 0-
· gromnego powodzen~a. 

Sądzę, że whieżącym sezonie nie 
l'azjeszcze będziemy mieli. sposobność 
usłyszenia tego utworu. 

"Cwalowanie WcilkirW' Wagnera za­
kończylo fenp;rześliczny. program. 

mierzeni nataili wczoraj na całym 
froncie między Wisłą a Bugiem. Na 
zachodzie odWieprzaa1J do okolicy 
Chmiela przełamano front Dieprzyja­
ci-ela nalinji szerszej nii 25 kilome­
trów·; Austrjacko-węgierski 17 kor­
pus po pięciokrotnym szturmie zdo­
był st~nowiska rosyjskie. Wojska 

. niemieckie, walcząc, dotarły wieczo­
rem do linji Piaski-Biskupke i do 
kole.ji z tamtąd na wschodzie. 

Także pod Kowalem i Bełszyca­
mi na południowym wschodzie od 
Krasnóstaw,u i Wojsławic. wojska 
sprzymIerzone wtargnęły do linji nie­
przyjacielskich. D ziś rano rozpoczęli 
Rosjanie odwrót na całymfrJode, 
paląc i ,burząc wszystkie osady. na­
wet zboże w pole. Pościg nasz trwa • 

Na północnym zachodzie od; Dę­
bUna po obu stronach ujścia Radom­
ki w ciężkich walkach 28 lipca rano, 
wywalczono w kilku miejscach prze­
prawę przez Wisłę. Niemieccy i au­
strjacko*węgierscy piou!erzy znaleźli 
znów sposobność zIozenia wśród naj­
cięższych warunków, dowodów wy­
bitnej dzielności i ofiarnego poczu­
cia obowiązku. 

Nad górnym Bugiem, obrońcy 
przyczółka mostowego pod Sokalem 
cofnęli front południowo - wschodni 
przed naderającemi przewa~ającemi 
siłami o jakieś 100 metrów i od~ 
pierają fam w dalszym ciągu ataki 
nieprzyjacielskie. 

Zresztj położenie wOaUcji wschod­
niej jęst nie zmienione. 

Na koniec nie mogę nie wspom .. 
nieć o owacjach, jakie spotkaly benefi~ 
santa po symfonji pałefycznei. Przy 
d~wi~kach. fanfary wręczono dyr: Mazur~ 
kleWlczowl ogromny, wieniec z lirą od 
c:uonków orkiestry oraz ieton zloty z 
odpowiednim napisem, a naj cenniejszą 
niespodzianką dla dyrektora stanowił 
prześlicznie pod wzgłędemartysfycznym 
wykonany i przeczytany przezhonoro­
wego członka orkiestry p. inż. K. G01d­
bel'ga adres, wyrażający tv ciepłych bar~ 
dzo słowach życzenia dalszego rozwoju 
orkie5tr~e z jej kierown.Udem ~a czele, ,i terenu włoskiego 
poruszając tem do głębI benefisanta, no • 
i niejednego ze słuchaczy. . Trwające jeszcze na terenie go-

Nie.fhaj wczorajsze §więfo .artystY-1 rycyjskim na. krańcu płaszczyzny a· 
czne. do"a m!od~mu dyrekf. <?fOWl bodź~ taki włos.kie są POSz.czecólnemi da-

. ca do dalsze) mestrudzonej pracy na .' . co,... 
n;wie muzyc=nej . dokładając mu coraz remneml natarciamI oddzwłow me-
t~ nowych ':aw;zynów... przyjaciełskkh, skierowanemi na wy-

. . St. H. . . sunięty napn.od punkt opmcia 51300-

3. 

wisk naszych. I' tak na wschodzie 
od B~f:rado i pod Repuglia, usiłowa­
ł~ WOjska włoskie zdobyć w dalszym 
Cl~iHl ~!:'~eil. Odparto ich zupeł;ie; 
SZCZPRólnI€ trudził się napróżnn nie­
prz~j8~ie1 o Monte Sei Huso, znajduc 

Jącel. S!l~ trwale w posiadaniu naszem .. 
Na l~nych (zęściach frontu na po­
ł?dm~wym zachodzie, nie wydarzyło 
SIę mc ważn'?go. . 

Na phszcz5źnie CorrncrllS strą~ 
C??O ': oS~3~nich dniach celnymi po~ 
c,lSl{3ml z (lZ1ala balonowego, lotni .. 
kHwłoskiego. Pilota i obserwatora 
:t.ał;ę.zjono zabitych. wśród płoną~ycb. 
szczątków samolGtu. 

Zastępca-szefa sztabu generalnego 
von Ucefer, feldmarszalekaleiŁnant 

W,darzenia na morzu, 
Włosi urządzili niedawno na nie .. 

zaj~~ej przez nas wyspie Pelagosa, 
staCję telegrafu iskrowego. Grupa 
torpedowców naszych 28 lipca zbu,.. 
rzyła. ogniem działowym budynek 
stacYjny i wywróciła maszt. Równo­
cześnie dfa stwierdzenialrozmiarów nie .. 
przyjaciehkiego zajęcia wyslano na 
wysepkę mały oddział naszych tor­
pedowców do.· ostrego wywiadu. Zaa 
toga tegoż nie zważając na gwała 

tOWlly opór wtargnęła za okopy nie­
przyjacielskie do gęsto obsadżoilych 
h~.tonowanrch . ogromnych fortyfika­
CJI \Jłochow l zadała im, .popierana 
przez ogień działowy ze statków na­
szych znaczne straty. I tak Doleoli 
między innemi k~mendant ZJło'gi WłOm 
sldej i dlugiC'ficer. Po skutecznym 
wywiadzie oddział nasz, mimo wiel­
kiej przewagi przeciwnika bez zbyt8 

nich strat,. powrócił znów na statki. 
liurkowce :nieprzyjacielskie wystrze-
,liły napró~no kilka. łorpedna statki 
. nasze. Komendant floty. 

Komunikat rosyjSki .. 

PETERSBURG, 29 lipca. (Ze sztabu 
. zwierzchniego wodza naczelnego): 

Na zachód i południe od Mitawy 
odbyła się 26 lipca bitwa przednich strad 

ŻYt która wypadła na naszą korzyść. 

Nasza straż tylna powstrzymała dnia 26 
lipca nieprzyjaciela, wyruszającego z Po" 
niewieża, pod wsią Lubocz, gdzie ogień 
artylerji naszej zadał nieprzyjacielowi 
ciężkie straty. 

Na froncie Narwi silny. ogień al"t:y~ 

leryjski. PQd Nowogrodem podejmuje 
nieprzyjaciel w ,dalszym dągu· próby 
przekroczenia rzeki. Przy ujściu rzeki 
Szkwaudało się nieprzyjacielowi dnia 
27 b. m. opanować nasze rONy strzelec .. 
kje na lewym bl'l.egu rzeki, lecz Kontr­
atak nasz odpad nieprzyjaciela za rze­
kę. Na lewym brzegu Narwi podjął: nie­
przyjaciel ofenzywę przeciwko wojskom 
naszym, rozpoczynając kontr-atak na 
północy od Sierocka. Pod wsią Budia~ 
breniskija (?) odparliśmy sześć ataków. 

Na lewym brzegu Wisry jako teź 
pomiędzy rzel,;ą tą a Wieprzem niema 
ważniejszych zmian. Pomiędz.y Wieprzem 
a Bugiem trwala walka w okolicy wsi 

Rakoh.rpy, Majdan i OstrO'.fiskie w nocy 
na 27 lipca. w dalszym ciągu z wielką 
zawziętością. Wojska nasze, po odpar­
ciu trzech uporczywych ataków nieprzy­
jaciela przeciwko wzgórzom na północy 
od Majdan i Ostrowskiego, podjęty ofen­
zewę i opanowały wymienioną wyżej 

wieś, zabierając około 1.500 jeńców. W 
kierunlm Hmbieszowa podejmuje nie­
przyjaciel stale uporczywe ataki. Na 
północ od wsi Stepanowice odparliśmy 
trzy wściekłe próby nieprzyjaciela, zmie" 
rzającego do przełamania frontu nasze-­
go i zadaliśmy mu ciężkie straty. 

Na południe od ~ okala podjęliśmy 
ze skutkiem ofenzywę przeciwko zastę­
pom nieprzyjacielskim. ldóre przekrod 

czy:y rzekę Polurzycę. Rano dnia 21 
lipca rzuciły się wojska nasze na pozy" 
cję n;,:;przyjaciels1q na w7.g5rzach i wzię-

'·ły wielu je" cÓw. Niep~zyjaciel rzucił 
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Jlowe siły do kontr~ataku. Zawzięta wał~ sły poniędzy ,~ozienicami a P;licą przez czyli Narew. Takte na południu stoi nie.. czają, teby w pOblij:u Warsżawy doszło 
'!ta trwa, Nad górnym Bugiem jako też wojska n!emieckie i zdobycie Lublina przyjaciel w niezbyt dalekiej odległości, jeszcze do wielkieJ bitwy, lecz, że naStąpi4 
nad górnym biegiem Złotej Lipy gwał':' przez wojska austrjackie. Wczoraj wieczorem widać było na niebie jedynie walki z tylnemi stratami:. 
mwny ogień artyleryjski i próby posu-· łunę płonących wsi. Nawet optymiści są-
'nięcia się naprzód słabych oddziałów Prasa -londyńska o losie dzą, te opróżnienie Warszawy może być 
,nieprzyjacielskich. Warszawy. jeszcze tylko kwest ją dni kilku. Nale~y 

Tak przedstawiają się najnowsze HAGA, 30 lipca. Także prasa lon.. jednakte podnieść fakt, że nie następuje 
,,,zwycięstwa'" rosyjskie według komuni- dyńska odczuwa zbliżające się rozstrzyg~ wypędzenie Rosjan z ich pozycji, lecz o~ 
katu zwierzchniego wodza naczelnego. gnięcie losów Warszawy. Korespondent pr6żnienie dobrowolne, ponieważ nic chc~ 
Skutkiem tych zwycięstw było-jak wi- "Times6w· donosi pismu swemu pod dniem oni przyjąć bitwy, do której nie są dosta­
~zimy z naj świeższych komunikatów nie~ 25 lipca: tecznie przygotowani. Tym sposobem za­
ai.ecko~austrjackich-przekroczenie Wi~ "Niemcy w wielu miejscach przekro- pobiegnie si~ katastrofie. Nie przypusz~ 

Prof. Stanisław łlirnsłeln, 
pi;lJfiist3, 

po1łuźszej nieobecno~i powrócił dQ 
~odzj i WZfUłWl~ :,WQj~ działalność 

pedagogidzttą. 
Godziny przyjęćł od- tO-12-ej rano. 

ul. Andrzeja 11111", 51. 

ród isterhallS. od soboty dnia 31 Li_pca. 
CodZiennie {J)lelkle przedstutoienle od 'lb do 10112 (JJ fazie nłepOiody dział koncertowo-kabaretottlv odbedzle sle w sali 

II 

anlarz I ąz a n a: tallce 'IlMazur", 
Biorą udział: Mirska, Chrzanowska, lłosi, Michałow. 

ski, Woźniak, Machaiski, Miłosz, Micielski i Holdak. W · k Śpiewy ludowe oraz I 
Ceny miejsc 25 i 30 fen. 

esoły kara 
operetka w I akcie Kiedrzyńskiego. 

arze, 
ni, ol d 

eher), 
fi l1li • 

ZWI ni !i!!II 

In 
lo 

I 
są pOGzukiwan5 

I 
ale,. 

liI!i 

, SIO , 
III a I 

e turo Piotrkowska pracy N2 108. 
f?t;::::=-- n- III 11··- li : II=)) 

~ "7711" o·l ~ 
v~n'U ~~~ 

II c·: t·, ot"ieriiją się klasy wyższe. Lekcje wakacyjne pod kierunkiem specjalistów. Lekcje języka fI pJ!sk·ego dla uczni byłych szkół rządowych. 
II Za.,Ld l, blowski czynny również przez całe w3k3~je. Sp:cery do ogrodów. 
M.. . Zapisy codziennie między 9-12. 

~~"====4l:==;;; =11 =1 II ==n ~~= I;!J 

Dr. l. PRYBULSKI 
UliC:liliJllołudniowa m 2-

rćg ?lótrkowskieJ. 'l'eiE&:n ~i 13-59 
f~hm$., ,.~łtomJ:.)i _&lsiirne, włosów, 
(In'f$melvk~ lęk~h>i::lj{a), weneryczne. 
moczopłciowe J '1iemocy płciowej; 

Leczenie iJ~phmstl. !lalvarsanem :Er­
lich-Rata. .006- -914 {wśródżyInie). 

• Lśczenie elektrycznością, elektroliza 
(usuwauie szpecących ""ł:osóviJ cho­
rób włosów i skóry -przy ;,lió1iiooy 
sztucznego słońcawysokóg6rskięgo 
(qllarzlampe) oświetleni';) .. karu:.!s {U­
retros1;:opia). PrzyJmnje 'Jd 3-1 r. 

od .1-:-~'. Panie od 0-0 9.1'. 
Dla -pań oddzieln'l poczekalnia. 

um 
dla analiz lekarskich 
(mocz,kre\v, płwocińy, et c,) 

r~= ński 
Inżyniera-chemikl E. Leyberga 

Ib •. as)'stegota pll"ofeli!. ffresenillllsa 
Wiesbaden. 

ł 
~ 

ni'· den! ys 'ycz"'y, znający dobrze roboty. ko.", 
[:Oll"'."~': j !;:c,~t~W~H; znujdzie zajflcle. Wia-

, QO!J;OSC: Q-r,. uel urtrd, Cz;ęstochowa, II A-L ~~"ja Ą~ 18. . 3179 

wvl\<Juywa Się r <I Ii],;t,~giej M 4 z frontu. 
Ui~AGti. 1Fotc9 .. :,1i3,", są dobre ~a 

pes2:!Jorty i ~~f"ttepuGt~i. 

= Nowo Cegielniana Mg 1 = 
pawródŁ 

Godziny prloyjęcia 9:-11 4-6. 

Leknrz~den ta 

Rena KOlen "an 

ulica KRÓTKA Nr. 5. 

POSADA dla nauczycielki z dobrym fran_,. 
cnzkim i takąż muzyką. 

ADMINISTRATOR rolny, fachowiec po· 
trzebny. 

Biuro Nauczycielskie 
l!'. S 'ikowskieJ' Przejazd 14. 

·RutynO~Dna naUCzVCielka-
b. asystenfka lek-den. Iraberfelda ~dziel~ Je~cji jęz.ykó~: _ pOlsk!eg".. rosyjsk;ego 

M Ok l nlerrllecl:wgo, rćwmez . przYJmuJe wszelkiego 
I ołajewska50 róg Nawrot. . rodzaju ttómacz"nia w tychże językach: 

.. •. Adres; Marja Kop lman6wna, Południowa 18, 

A Heble różna rozspriedam za bezcen mało u-
a liVO ~ywane, Mlkołajewska 40 m. 2. 578 

I!ospodyni umiejąca- g{)towad otl"~yma p05aóti 
.:II na ·'Ts1. Biuro fJudwlnskiej, Piotrkowska ~ 

1i(ł7 

Gorsety ;otgwe -1 ';bstalllukowe, {'lustOfiOS~~ 
wszelkie pasy, prostotrzymacse, gorsaetld 

poleca chrześcijańska firma .Ren.oma" ul. G1:ów-
na m 17. . 

l(ucharka lub Jo '.vszystkiego poszukuje obowiąz­
I l(u:araz, \'larunki ·10 umowy. Wiadomość u por- . 
tjera, ~')l)t(kowska \1"2 tO(}6: 574 

C!t;JIl:r;;"~'-WS3!Ystkiich lombardów 1 
, iI'\ (lłacę na~lopsze ceny. Sprzedaję złoto, srebrO 

i różne zegarki z ustępstwem 25% Piottkowsk& 
re 13 goldin od 9 r . ...l.. do 9 w. 

f"rilU?t:Scie!-ka ?rzygotow;:.je do szkół do 1.tj 
'j ! lasy raz ndziela polskiego, rosyjskiegG 

;,l~;:'"Cll-l'~If'go, ~V 7magan~a skromne, Nawrot 
. ~ ,d 'n. ,6. od ,0 lo 12'6.1 

n~;:::h.;;i wytępia na zaws::!;e amerykańska. maś,f 
U "Corricide de Keene". Pudełko 60 kop. Do 
na~ycia w aptekach i składach aptecznych. 
Głowna sprzedaż w Łodzi w składach. aptecz­
nyc~: M. Hillera, St. Majewskiego. Przedst .wiciei 
II. . feuman, Widzewska 86. 46(, 

, pi~nino . ;;::agr~czne, uźywane do sprzedania. Prze.. 
Jazd '±8 m. '] od 12-2 513 

P· apierosy polecam w różnych gatunkach i opa.­
kowaniach. Krótka 12 m. 17. 

Poszukuje p~uni:', s~rzl\tania lu? jakie~kolwiek 
roboty. Zlelona 111 32, Antonllla Jans1r.a. 

,)Bu 

Rę.atyncw;;;}oa:n!aUCZit'Ciełi1ta udziela Be~cji 
ntu:yki na fortepianie. Przędzelniana M! 31 

mieszkania 33. 

RutyndwanR: nauczycielka udziela. lek~~ii-;-;;-;;: 
. ki i~rtepianowej i irancuzkiegofo prystęp-

neJ ceme. Brzozowa 4 m. n, :,81-3 . 

Stróż potrzebny ,.,araz~~~i.4. '?;i;':':~~og~ 
gespodarza. DoO'!re swall'lif;euith ..... <!<: :;;:~"~.,,, 

~& • 5~-

. 'Ol 'm O'V 'IJ~'1.MlZp 
In. '.KUGO GZSd9yrau ~Ol'lfd 'QM OTO~OUP~z;:;:; ~o ! 
-9A\~TduIGq.s '9A\.O!j."Z:>OQ PJ.IIlUI 'AM..0rSllaAl. .lei :I'ld 
~ri1an}! ·~fŹiłi1-l" % a!G!CłS'X.l!ll~l§ O!~'~'_" .. ' S 
'!ą~J::t:Jo~ual1 SA:3~upaz.!n 'Si:Jjz~e :>'p~ 

T'" ania, zaraz przyjmę kilku męż-;;;;;:T~:J. !U~i3-
szkanle. Wiadomość w niedzielę ~aź;l,!. Zakąt-. 

na i8m, 46 (róg Andrzeja). . 

Z ·,}ow(Jd~. Wyi"':6c1U .pr;c,E:l,'.iam tanio ;3 "kcje 
~~i\.lri<iC;J _U:.I"iO\Vu!< NiJ.~"w;:;ka 4J m. n. 

50! 
~~~~~_ ........ .o;-.=,=~=~_ .. 
zabłąkany 5-1efnichłopiec w CZcrWonem ubranku 

znajduje się. u p. Sobczyńsklcgo przy ul. Piotr­
kowskiej Nr. :.!55. 

. Adolf Miihlegubił ;.>a<Izport wzdany z gminy Mi 
chałowo i~-ub. }[ndz:eiiskiej. Znalazc~ uprasza 

.się Jddać ~~kOhY .v ··,antorze Akc .. .Tow. Karola Bell-
. nieha .:rzy ,1. \V(>!czańsklcj 06. 572 

... ,- #iSi=-~ 

Brun,f;!aw,L NOW'ikowska· zgubiłapaszT.ort, wv 
dimy z gminy Uficiejańsk pow." K',m~l;·l 

gnb. Jt~::i.::;jejsk}t'j i:,lii:ł 

~~-~~'::":""=~""''''''''',:"",--=~-----
!!ózf>f D7.idkowski zgnbił paszPort wvilrm'; li< 

~ :;ruiny Sk>Jtniki pow. KO:rlski gub. Radc>msklei 
, ., ·b: 'Jonami. Znalllcę uprasza się odnidć do 
Gazety ŁódzkieJ. . 

przyjmuje od 10-1 i,od 3-i-ej. 1 piętro tront. Za"taĆ'można codziennie miedzy . _$ 

~~~~~~~~_~=_~~~_~~_~~~~.~_~_~_~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~g~O~d~L~2~;4~P~O~~~~~~:'~~ ZQ~~a karta ~. pH~ortd w~ana zfu~y~ ... ---------~,~- ___ • 'Kling€- i SzuTc na imię.Wbdysława Małctll.ieg(), 
ł-edaktor i wydaWca j a ~~ Gl!' G d OB k (m. p. Przejazd al . "=:=:====== 

Na maszynie rotacyjńej' Wtłooz-nT; '';~;;~~~.ii-!i'' tli it ~ą t'rloe lazd. ts. 



ROK IV. 
t .@ .l'-

Dud atek do "Gazety ·!Łodzkiej'U 
SOBOTA 31 LIPCA 1915 ROKU. .NI: l ~15. 

Przerażające cJfp,.. . 

''l..Cyfr. y nie r~d:zą światem - powie# 
. u.oetbe ....... tle PO}{fiZują, ł·~!< świat 
rĄdzony· , .Statysty~a. ~,zko nictw~ ~ 
me Polskiem poka"%u}e na.m dobl-

tm, jak nami rządzono. . 
W Warszawie wysua, jako odbitka. z 

III Tygodnika Polskiego"'" praca p. Wakara: 
b dziesięcioleciu szkolnictwa w Królestwie 
Polskiem. Zawiera ona fakty niesłyehane 
wymowne, przeraźliwie jaskrawo 'świadczą­
ce o tem jak nas usiłowano zepchnąć co .. 
raz nitej pod względem kultury.· i bświe" 
cenis. " 

. Pr4ed ostatnim rozbiorem PoIski1 na 
terenie dzisiejszego Królestwa Polskiego 
było szkół śreEłnicb24, a w nich uczniów 
5541. nie licząc szkół wojskowych, ducho­
wnych i mmczycielskich. Jedna z tych 
szkół wypadała na 125 tysięcy! ludności, 
jeden uczeń na 220 mieszkańców. Jesz­
cze w roku 1814 wobec 40 szkół i 6 tys. 
uczniów, stosunek ten do ludnoś::i oka7.y~ 

. wał się taki sam, stopniowo zaś polepszał 
. >Się bo w roku 1820 za Królestwa' konsty­

tucyjnego na 36 szkół było 10 tys. uczniów 
1 uczeń na 120 mie,szkańców płci męskiej. 
Od tego jednak czasu szkolnistwo polskie 
shcza się coraz niżej, odbiegając coraz 
bardziej oj stanu, w jakim znajdowało się 
pod opieką Komisji edukacyjnej. 

A więc w r. 1782 1 uczeń przypadał 
na 220 mężczyzn wyznania katolickiego, w 
r . .zaś 1905--na 550. 

I;)opie Ó. po r.)9}5 stan rzeczy po~ 
prawił się, ale jedynie dzi~ki prywatnemu 
szkolnictwu polskiemu. W r. 1913 było 
szkół średnich 58z 20 815 uczniami wyz. 
katolickiego; Stosnnek daleko gorszy. niż 
w GaUcjj, wciąż jeszcze gorszy, nit w Kró 

"leslwie wr. 1782. 
Charakterystyczneni' jest, fe w szk.-o .. 

iaehrządowych większa część uczniów po­
lak.ów nie dociera do k]as wyższych. Ma­
tUfa rządowa jest udziałem tyłko niewiel­
kiej części młodzieiy polskiej, reszta (dzie­
wcząt około 60 pr., chłopców z górą 80.pr.) 
nie kończyła szkół. . 

Co do zakładów wy ts zych, to szkoła. 
. Ołówuaw roku zamknięcia (1869) liczyła 

1302 słuchaczów7 otworzony zaś zamiast 
niej uniwersytet rosyjski w Warszawie H· 
czył w T"1870 - 71 - 1020. słuchaczy, 
'" roku 1876 ~ 445! W rok~ 1904-5 
liczba młodzieiy na uniyit~rs) tecie wynosi­
ła 1484, z tego katolików 1100. Z po!"~ 
du bojkotu liczba ta w r. 1913-14 ~mmej-
szyła-' się do 293 katolików. . 

Ą oto garść liczb, dotyczących szkol-
_ trictwa ludowego. W r~ 1912-13 na. 1000 
mieszkańców kształciło sJ~ zal~dwle 25 
dzieci, podczas gdy W Galicji 135; jedna 
sz1fGławypadała na 24 wiorsty kwadratowe 
w Galicji zaś na 14. . . 

"Rocznik statystyczny· wyhcz;a w Kró­
les.łwie 62,8 pr. niepiśmiennychU 

SzkeałJIIIlcy sppa_)' .pelsltiej;J 

Pisaliśmy już o tern, te. narodowo~ 
tlemokra1yczne "Słowo Polskie", . wyc~o­
czące we Lwowie, zajęło. stan?Wf~ko zt: .. 
pełnie rusofilskie. W niem pOJaWIały SIę 
artykuły, z których wynikało, i,ak?by P~­
lacy nIe tylko teraz, I?o~ezas ZajęCIa O~h­
cli dO Rosji się s~ł~nial1t. l~cz tak~e JUż 
dawni . w sercu eJ sP.rzYlab• 

A~ J~ HUPRIN. 

Szczęście-Bajka 
Tłóm.. z rORE!. Mafja Kopelman. 

= 

• . Taki~ s~ant?wisko-pisze "Kat-olik'" ~ 
Jest potęp!ema godne z zttsadnltzych i tak~ 
tycznych powodów. 

.,Nu,mery odnośne ~Słowa Polskiego" 
dochodzIły ró:tnem drogami do Austrji,pod 
adresem' urzędów austrjackich. Kto je 
przesyłał? Tylko rząd rosyjski miał inłe .. 
ręs. w. tern, aby te ar~ykuły rządowi au­
stfJaCklemu siały się wiadome. W jakim 
celu je przesyłano? 

Nie w innym, jak w tym, ażeby Po· 
lals.ów , galicyjskich podać w, podejrzenie, ie 
am obecnie, ani dawniej nie 'byli lojalni 
wobec Austrji.· . 
. Zatem" Słowo Polskie II stało się świa-

domie czy bezwiednie narzędziem, służą­
~emcelowi Rosji. Celem tym zaś było 
podburzyć przedewszystkiem Austrję, prze-
ciwko Polakom.' . 

. Jakby Polacy tamtejsi jJyli teraz wy­
glądali, gdyby Austrja,' opierając się na 
artykułach "Słowa", by la uwierzyła,:te lud­
ność polska zawsze sprzyjała Rosjanom. a 
\\>ięc . wierrłą Austrji nie była?l Odwet za 
przeniewierstw-o mógł był być straszliwy. 
A skutki daI:-ze? Zniechęcenie Austrji i 
Niemiec do Polakó',,~ wogóle i gniew, któ­
r:go s~mtki byłyby się mogły. dać we ~na­
kI Polakom w tych państwach, a tak:te i 
w obsadzonych dzielnicach Królestwa Pol .. 
akiego. W pier:wszy;n rz~dzie Koło pol .. 

. skie . w Wiedniu byłoby straciło wszelki 
kredyt moralny tl rządu austrjackiego. 

, Robota więc "Słowa Polskiego" była 
wobec Austrji zdradziecka, a wobec wła­
snego narodu jak na.jgorsza i n8jszko­
dliwsza. 

. To czują i widzą sami narodowi de­
mokraci w Galicji. l' dla tego jeden z. ich 
przywódców, były. minister, dr~ GłąbiIiski, 
poseł do wiedekslfiegQ paflamentu. wyparł 
się uroczyśt:ie. wspólności' z ~SłGwem Pol,.. 
skiem". 

% lIIastroja_ wal"slltawsk·łoh. 
Mamy plUG-sobą paczkę. dzienników 

z Warszawy i, li za \\Qsły-z ubiegłego mie­
siąca. 

Kolejno podamy z nich nieco faktów 
W ,. Gazecie porannej "Dwa grosze" 

widzimy w n-rze984 (166) artykulik p, t. 
, .Nabożeństwo za póh:głych". ' .Jest to opis 
nabożeństwa w kościele św.. Krzyża za 
pierwszych ",Gru:tyniakówa 

. (t drużyn Iwa­
nowa), którzy zginęli na placu boju. 

Na nabożeńsfwieobok Romana Dmow­
skiego figllTowa14 jako jego sztab, posło­
wie do Dumy~' Wlktor Jaroński i Jerzy 
Gościcki, oraz niefortunny: eks·posęł mia ... 
sta Warszawy do- pierwszej Dumy, Nowo­
dworski.Mszę żałobną "zaszczyciła swoją 
obecnością i komendattwierdzy warszaw­
skiej, generM Turbin. 

Gdy się czyta tę· relację, za.prawioną 
dwugroszowo-p6d'niesłym. tonem sadzewi­
czowskiego ł'isemka, bruKowego-robi się 
dziwnie nieswojo... I 

Innych pon~gły.ch dotąd czciła War­
szawa-nie z T.utbinamł,. lecz wbrew Tur­
binom. wbrew. rosyjskim szpiegom i tan­
darmom. 

Inne wspomnienia· tej;. wiątą się w 
pamięci z kościołem· św. KrzyD. 

z lIIIazczonow •• 

(l' Oso.ha-. która llrz.yj.eeh~la z Pia-

i rzućcie- tegDuędzarza du morza. I cesarz . 
kr.ąUllł. niecier.piiwie: 

.;.;.... CzwartJf 
'Wtedy na' czworakacb wczołgał się 

na brzuchu edowi'ek w łachmanacti, z 0-, 
czami, go.rąeakoW2. błfsJlcz1\eemi i zabeł­
kota.ł: 

- O. mHościwy. . Ja· eheię tak małol 
, Jam głodny! Uczyń mnie· SJiym, a b~dę 
B~ezęśliwym,ja o8,ławi~, imię Twoje po ra· 

Pew~en wielki monarcha, kazał spro: łym świecie. 
.... adzić do s~ebie wszystkich mędrców 1 .. i h - Nakarmcie go, - powiedział ce .. 
poetów całego kraju i spyt.;l . c : aarz zobrz.ydzeniem. A gdy umrze z prze ... 

- Na. ezem poJega sZczf2Ś;!le? 
_ Na tem ~ odpowiedzia.ł pospiesz.. sytu, p!zyjdźeie mi powledzied o tern. 

, ' I przyszło ta.kże dwóch. Jeden-silny 
eie pierwszy - ~y z~wBze pat~zee Sll~ w atleta z rózowem ciałem i niakiem czołem, 
Twoje boskie oblIcze lwyczuwac.... powiedział z westchnieniemf- Szczęcie w 

- Wykł1:ć mu oezy, -,- przerwa.ł es· tworzeniu! 
mrs obojętnie. - Następny. ., Drugi blady, szczupły poeta, JI wypie. 

- Szczęście to potęga -:- Tys, krolu, karni na twarzy, powiedziah 
8zc!ęśliwyf - krzyknął drugI..' _ Szczęście w zdrowiu. . 

- Lecz władca odpowiedzH~ł z ,gorz- Cesarz Ilśmieehnąl się SIl gorycz/} i 
lim uśmiechem: - Jednak!~w!)ż c~erplę ~na rzekł: . 
hemoroidy i nie mrgę SIę z teł cboro~y . _ Gdyby było w mej mocy zmienię 
wyleczye. - Nozdrza mu wyrwac kans!JII wasze losy. to po miesiącu, ty, poeto bla-
Diilej!......· . ' galbyś Bogów o natchnienie, a ty, Herku-

- Być bogatym! -, jlłkaH~C s>lI~, ~o,: lesie, bIegałbyś do wszrs.tkieb lek,~rzy po 
wiedział nast~pńy, Lecz władca oupowle~ pIgułki redukcyjne. Idzcle w spokOJU. Kto 
cIzia!: d k' ł k tam jeszi:ze? 

_ Jam bogaty, a je na ?WQil Ił nę _ Smiertelny-odpowiedział dumnie 
~cz-Aśc18.. Czy dOttye mąsz mIarkę złota, 
... '5 l siódmy, upiększony narcyzsmi . 
."agl Twej głowy? _ Seżęśćie w nicości.. . 

- O. kręlu roń).. . .... ł 1 l i przemo _ Dastaniesz co .prag~lellz. P:zy- -Sciąó mu g owę - enJw e .. 
~eie mu miark~ dota. wag! gilowy J~iO • wił władca. 

seCZll3, przejeźdzająe przez Mszczonów, 
ehrakteryzuje ruinę tego miasta w najcie-
mniejszycb kolorach " 

Jak wiadomo, jeazl!za' w m:esiącu 
1p.arcu wysłano stąd. równocześnie jak z 
Zyrardowa, Grodziska Etc, ludność żydow. 
ską,~tórą po większej części jeszcze nie 
wróciłił. 

Dlatego teź wszystkie prawie sklepy 
pozamykane, natomiast. najWiększa część 
mieszkań otwarta. 
. ~.fwnQść tutaj bardzo droga: mały 
chlebek, lub strucelka kosztuje 30 kop. 

Z chwil:} zajmowaniii miasta przez 
Niemców - komendant wj'dał rozporzą# 
dzenie iż nie Wolno n komu naruszać ni~ 
czyjej ~łaancśej, i wS2iysey mogą wrócić i 
otworzyć z powrotem swe sklepy . 

. W micśGie odczuwa. się ogromny brak 
żywności a to ~ powodu, że nie wolno wy~ 
wozić z pobliskich miasteczek. 

Z Sochaczewam 

Jak nam donoszą .z Sochaczewa, ro­
sianie w mieście zniszczyli miejscowość 
Żelazową.-Wolę. miesce urodzenia Fryde­
ryka Chopina. Dom Ul którym .ujrzał świa­
tło dzienne. wielki kompozytor, jego po-. 
mnik w puku oraz inne po nim pamilltki 
uległy zniszczeniu. . 
. Sam Sochatzewt zsjęty przez niem .. 

ców w dniu 17 IiPCłlt jest zburzony; 
Dwum'ijtotysiącznR ludnosć 8uchllCze- . 

wa zmuszona została do porzucenia swycb 
siedzib już w 2 tygodnie po przekrocze­
niu w grudniu przez niemców. neki Bzu­
ry i roipoczęciu boju o Sochaczew. 

Wyszogród .. 
(1) Dr.oga z Bodzanowa do naszego 

miasta pl'zedstawia bardzo wzruszający 
,ob:raz: wsie, leżące z obu stron drogi, 
Ordzin, Węgrzenów, Czyczków i Wilcz~ 
ków w popiół zamienione. 

We wsi Maławieś Rosjanie przed 
. cofnięciem się oblali naftą olbrzymią 
• cukrownię i cały majątek wraz z ma­

szynami, kotłami, zapasami towaru, bu­
dynkami padł ofiarą płomieni. 

Lecz o wiele straszniejszy wygląd 
przedstawia Wyszogród. Wszyscy, ktć· 
rzy przed wojną znali to miasteczko, 
powszechnie . zwane "polską Szwajcarją" t 
staWiają teraz pytanie: "Czy to dawny 
W'yszogród?" 

Wszystkie ulice porosłe są trawą i 
robią wrażede "oazy na puszczy". Na-

, wet rowy, powstałe wśród :rynku z eks~ 
p!odujących bomb i szrapneli, z których 
niektóre mają po 20 metrów głębokości 
porosłe są trawą. 

Niema prawie ani jednego domu 
nieuszkodzonego. W niektórych domach, 
gdzie się ryzykuje wejść, chcąc zoha-
,czyć resztki zniszczonych dobytków, wi~ 
dzi się: lustra z ram wyjęte, słomę ,na 
podłogach, łóżka, szafy, stoły etc. po 
czę§ci rozbite,' a nawet już zgniłe. 

W mieszkaniu miejscowego; boga~ 
czaj LichtenszŁejna, leży na podłodze 
kasa żelazna rozbita na kawałki, przy 
kt6rej Rosjanie przed trzema tygodnia­
mi tak "gol'liwitlpl'acowali", chcąc w 

• w niej coś znaleźć. 
~ W miejscowej synagodze, jednej z 

. najbogatszych w Polsce, wszystkie d10-
giemosięźne lichtarze, żyrandole Ham­
pyrozhite. 

Ściana, naz waj "myzroch" 

- K.ółu, 0, królu, zlituj·si) ..• - za~ 
szepleni! skazany, bledszy od listków nar­
cyzów, ja nie to chciałem powiedzieć • 

Cesarz machnął r~ką niedbale, ziew­
nął i prz~mówił krótko: 

- Uprowadźcie go... Sciąć mu glo­
wę. Słowo królewskie twarde, jak agat. 

PtzychodzHo jeszcze wielu. Jeden 
z nich powiedział tylko dwa słowa: 

- Miłość kobiety!..... -
- Dobrze, - zgodził się casan: --

Dajcie mu Betk~ naj piękniejszych kobiet i 
dziewcz~t, mego kraju - lecz jednocześnie 
dajcie mu kubek trucizny. A gdy nastanie 
czas, powiedzcie mi: ja przyjd~ spojrzeć 
na trupa jego. '" 

I jeszcze jedenpowied.ział: . 
- Szuz~ście polega na tern, by kazde 

życzenie człowieka, spelniło Bi~ w oka 
mgnieniu. 

- A czego sobie w tej ch wili ży· 
czysz? - chytrze spytał monarcha. 

- Ja? 
- Tak, TS! 
- Władco mój .•• Pytanie tak niespo-

dziane. 
- Zakopać,go zywcem w ziemię. -

Ach. jeszcze jeden ID'ijorzec? No, nol po­
dejdź bliżej •.. Być może ty, wiesz, na c~em 
Ilcz~ś('ie polega? 

u~.zkodzcnaJ rodały poniewierają slę na 
podłodze. 

Ludność chrześcjań8I~a, która schro" 
niła się w okolicznych wioskach, wra­
cając obecnie do domu i nie znajdując 
dawnego siedliska, zmuszona je::, t do 
zajmowania jakiegokolwiek mieszkQnia, 
aby tylko mieć dach nad głową. 

Okna są zabite deskami; kto ma 
mo~no§C sprowadza ze soba troch e za~ 
paSil żywności, towaru, naczyt\1 zajkuje 
jakiś otwarty sklepik i zaczyna handlo­
wać. 

Jedno w miasteCZKU zostało nie­
tknięte-to szubien' ca wśród rynku, na 
której Rosjania przed 6~ciu miesiącami 
pOWIesili Symche Brotmana. 
, I otóż dlaczego. 

Podczas gdy sZI'ilpnele i bomby 
wpadaly do miasta, mlody Brotman '.vy­
biegł na ulkę, aby przybić okno. Wtem 
spostrzegł przechodzącego żo 'nierza ro4 
syjskiego, który byt winien staremu Brei:.. 
manowi 1 rubli za pieczywo. 

Młody Brotham upomnął się tedy 
o należność. Żołnierz zaś nie zasłana­
wiając się długo, odprowadził "za to· 
Brotmana do komendanta, wsl~azując na 
'młotek, który tenże trzymał w ręku dla 
.przybicia okna, iż tym narzędziem Brot ... 
man chciał przerwać druty telegrau", 
czne. 

Jeszcze tego samego dnia, w pią;; 
tek wieczorem, na rynku ustawiono szu.i 
bienicę. Nazajutrz o godzinie 8 rano 
wydano rozporządzenie,hv się wszyscy. 
żydzi z miasteczka zebrali na rynku. 

Między zebranymi byly też matka i. 
siostra Bl'otmana, które musiały si( 
przypatrywać tragicznejśmiercl syna l' 
brata.. Po tym strasznym akcie, komeĄ~ 
dant miasteczka odezwał się ironicznie 
do zebranych żydów: ,;Teraz możecie, 
sobie pójść do bóźnicy. się modlić!" 

Szubienica ta jest pamiątką rosy}­
skiego barbarzyństwa, i ze stroni 
wpadających szrapneli i bomb, zostali 

. do dziś dnia nietkniętą. 
Z fIsw)'. 

(a) JaknBm donoszą li Rawy, okO­
liczne wsie PukI nin, Głucbówek, ByBie"l .. 
ce. BOłłusławkl, Osowice. San0j60SZells ae~ 
lądz i mne, znajduJłł aif} w gruzaeb.. 

Z CEętil@chaw~. 
(o) Naczelny wód~ armji austrjackie) 

Jego Cesarska Wysokość aroyksiążę Frr­
deryk, marsnłek polny, przybył do C..zł"­
atoehowy unegdaj o godz. 7 wleCl!orem 
wrls ze świt=l i zwied2lił klasztor JasllCoo 
górski. Donoszą o tern pisma eZlisiQchow" 
skie. 

Z rozpofZlldzenia władz niemieckich 
z dnia 15 b. m. akta stanu cywilnego W 
okręgu ez-ęstochowsklm b~dq prowadzone 
wyłąeznle Vi języku polskim. Dotycbeiu 
prowadzono je w języku rosyjskim. 

Z_Radomska. 

(a) Jd lSiódmY'JDiel!iącdebiega, jak BlP 
domak znajduje się w posiadaniu wojsk au .. 
6tro-węgierskieb. Od tego (lUSU nasu.piło wi~ 
la zmian, tak 'BU utoliullbehbandlawa-prze­
mysł&wych. jak w tyciu społeolnem • 

(igólnywidok miallta otyle zmienił sw, 
popuedail\ (tJjoguomj4l. te na 16WR8atr::: Ib. .. 
domsl!: prlyozdobioUl zosłał polskimi szyld .. 

. mi, wlUlystkie napisy rosyjskie usunięto. tJ ... 
I!nni~to jedncoześnie język r.1Byjski Be llzUI 

Brwi władcy drgnęły i t:r2iyiB\t 
gniewnie: 

- Aha! MJśl·ludzKal co tojest myśl 
ludzka? { 

Leet mędrzec - albowiem był t~ 
mędrzec prawdziwy - uśtnieehnął się z po~ 
litowanIem, nie nie rzekłszy. 

Rozgniewany monarcha rozkazał go 
wepchuąć do lochu, gdzie panował wieeZl~~ 
mrok i nie dochodził dźwięk mowy IUd~i 
kiej. A gdy po roku sprowadzili prze 
oblicze wladcy więźnia, który ogłuchł . 
oślepł i ledwie trzymał się na nogach, t(1, 
na pyt,anie eeliiar.llia;-Oo, czy i teraz jesteli 
szczęśliwym? - m~drzee odpowiedzia.ł spa .. 
kainie: 

• - Tak Panie, jam szczęśliwy. Sie .. 
dząc w więzieniu, byłem królem, bogatym, 
szćz~śliwym, zakochanym, Bytr:JU i. głoą.i. 
nym - i wszystko to dawa.a mI mysi 
moja. 

- Wi~c co takiego jest rtlJśl? - za'; 
wołał cesarz niecierpłiwie.~ Wiedz n tenń. 
że za pięć minut każę Cię poviiesić i eplun, 
w przeklętą" twarz Twoją,! I czy wtedl 
myśl Twoja cię pociesz:')? I gdzie będfl 
myśli Twoje, któreś roztrwonił po !hvieel~, 

MędrzBc {)dpowiedz~al spokojnie - f.\l~ 
bowiem hył to mędrzlJc prawdziwy: 

. - Idjotol Myśl lud,Ska jest nieśmiel",: 
teina! ' ldędrzec~;";" a był to zaiste m~drzec 

prawdtiwy - odpowiedział: 
.- Szcz,icie tkwi w pi~knQści ml'śli • 

ludzkiej. ł 
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lmieiskię}l q!ldowycb, ja.k t;6wniet IS prywat­
jJ)ycb. Szkół, fabrycsne [td wybuoha wojny 
jjieclynoe, pme~ co setki dziatwy «itrlllymnją 
'brukowe .ycbowanię. . 

Dla iUUlosyoieU gminnych wypłaoono 
lłrllleehmie.i~csne pensłe po 150 korCłD, tyłu­
bm w8pBreia. Inspekoja B21kolul!. selwoUłI!. na 

·I.otwarcie w Radomsku. kursów nauczyoielskiob, 
które już rOllpooz~to. 

Nadzór Bad gospodarkll miejsk. komen­
.M powieuyła prezydentowi p. Fr. GOBlIlozyń­
:Jkiemu, dllli..,ki któremu uporllifłdkowano i Zlli­
:Welowano kilka uliC; komendantem milicji 
miejscowej je ,t p. M. Swiderski. 

Dla biednej ludności utworzouo tanią 
:lknllhni~, która wydaje do 600 obiadów dzien .. 
r~,de, oraz drugą tallilł kuchnię dla inteligeo .. 
. jłlJi. Gospodarzem tanie. kuchlli jest p. Pi-
wek, prezesem p. l. Szwedowaki. Wielkie 
,wrażenie wywarło areslltowanie szpitalnego 
'doktora, J. Slanisławskiego, jego szwagra 
~ra3 woźnego tegoż szpitala. Tutejsza komen­
'Ua obwodowa stara sili! zjednRó sobie ludnJśó 
1Illjf2tego terytorjum i odnosi si~ w tych prze­
Iłomowych ·czasach do niej B prawdsiwą tyos­
i~wości&, oraz udziela wazelkie} pomocy ma­
,ierjalnej. 
: Wzbroniono Slu'owa ~kupywania lIIbob 
ilegorocznego. 

Z Konina. 
(a) Z zezwolenia władll cywilnych 

,łliemieckich w Koninie otwarta Z'Ostała 
~zkoła handlowa z pOlskim językiem wy­
kładowym. Wykłady rozpoczną się z dn. 
j września. Egzaminy odbędą sl~ 27 i 28 
iierp~ia, zapisy ElZ~()ła przyjmuje już o­
~cme. .. 
. -
Przymus małtensttOu po nacb 

00 . fiiekach ubie2ł!ltH. 
-,-

Zawsae i wszędzie udzielali politycy i 
llJęźow ie stanI! zdanie, iż im bardziej jest 
baj z!\l!;~liony, tem większe jego bogaotwo. 
Dlatego !. ~ (i.Qtawodawstwo starało si~ po woj­
nie o ułatwienie zawierania małżeństw, aby 

w ten sposób wyn~grodzić straty W ludziach, 
doznane w wałkach. 

Uczeni starego testamentu wyjaśniają, 
~e małżeństwo jest obowiązkiem każdego męż­
czyzny, skoro tylko ukońozy ośmnasty rok 
życia. 

Wyrazem tego zapatrywania w później .. 
Szych czasach był podatek kawalerski,zapro­
wadzony w roku. 365 przed Cbr. za Qzasów 
Cllmillusa. Nie znamy dzisiaj jego wysoko­
ści, ;>ewną jednak jest rzeczą, Ś9 ściągano 
go bezwzględnie. B :rdziej jeszcze surowe by­
~y w tej mierze przepisy prawna cesarza Au­
gusta, znane pod nazwą "lex Julia et Papia 
PoppeaB

• Wedi.ug nich musiał wstępować w 
związki małżeńskie kazdy mężczyzna pomię· 
dzy 25 rokiem życ a a 50, kaida kobieta po­
miQdzy 20 a 50. Wdowiec lub wdowa, utra­
cIwszy swą lepsz~ połowę, powt6rnie musipli 
wstępować w związki małżeńskie. a najdłn­
żej dwa lata wolno. im było pozostaó w sta­
nie wdowim. 

. Strony rozwiedzione mogły pozostać 
wolne tylko półtorarokn. Niezaślubienr nie 
mogli wejŚĆ w posiadanie spadku, .a mał­
ż€ń~twa bezdzietne dziedziczyły tylko poło~ 
wę, o Ile zaś szło o spadek po jednej lub 
drugiej stronie - tylko dziesiątą część. Gdy 
na ich miejsce nie znale:lliono innycll dzie­
dziców, posiadających dziecI, spadek zabierało 
państwa. 

Obowiązkiem ojca było dania posagu 
córkom. Gdy rodzioe wzbraniali dzieciom mał­
żeństwa, wkraczało w to pilńt!hvo. Obywa­
tele, posiadająo}: w R3ymie 3 rl7iedi, we 
Włoszech 4-ro a w prowinajach 5.ro zwol­
nieni byli fld płacenia publ'cznych danin. 

We Franoji, za C2i~SÓW Colberta. kaidv 
obywetel, ktÓry ożenił się przed ukońc~e: 
niem 20 roku żyoia, zwolniony był od opłaty 
wszystkioh podatków aż do ukończenia 25 lat. 
Podobne prawa. obowiązyw3ły w Sabaudji i 
Hiszpanji. W tej ostatniej rycerz wolny był 
od służby wojenuej przez cały czas choroby 
tony. 

W Rosji ukazała się wr, 1607 US~B­
wa, wedle której właściciel ziemski miał 
nakazane, aby swych poddanych lączył-w 

~--:-:=-"':'""'-....... _---~===-=~~.= ... =~""'. """""''''''''''''. 
~;~akłald na wy~Zel!"'pa~2~liH 

niewielka ilość egzempl. dziełka Dr. me-j. K. J. Drekslera p. t. 
.UMz" UCH~O~,jIÓ SIĘ CD CU\Ż'f 

Opis najnm.'iszych środków od dązy" chroniących z rysunkami. 

ł'iii3ezkęina książk~iUa. każdego małżeiis~wa I 
C~ma kop • .liG, . 

Skla1y giówne w księgarniach: Adolfa S!o:nnickiego ul. P;otrkowska !lit 24 Alfreda Straucha Dzieina :,~ 16 .. 
oraz do nabycia we wszystkich księgarniach, 4ó6 

.... ?J. 

zwiąflll:f mał~eńskie: oh!opeÓQ przed .20 fO­
Idem tyoia, dzlewczęł6prllled 1B. Gdyby tego 
zaniedbał, poddanym przysłngiwa.ło. prawo 
domaganIa się wol:.:ości. W Hanowerze l Bru~­
świku 9{1adek pu kawalerze przypadał Ule 
krewDym, lecz państwu. - • 

Najoiekaw8zem jednak było prs.wG, ze 
skazany na śmierć zostawał ułaskaWIOny i o­
trzymał wolność, jełeIi znalazła się osoba, 
chcąca go poślubić. Podobny wypadek wyda­
rzył się w Szwajoarji w r. 1725. . 

Za licsne kradzieże i włóczęgostwo ska­
sano tam na karę śmierci pewnll młodl\ 
dziewczynę i właśaie zabierano sil! do wy­
konania wyroku, gdy zglosiłsię jakiś czeta­
colt garbarski B oświadozeniem, 12: chce ją 
poślubić . 

Nie widział jej nigdy przedtem, ani z nill 
nie mówił, zaohwycił sil} jadnalC-jej nrodą. od 
pierWBZe!!Q wejrzenia i od razu powziął plan 
poślubienia j!'j. 

Sąd zg()dził się na propozycię, pOłl:\czył 
ich z miejsca i - j:lk pis~fł kf.oniki- mło­
da para iyła dlugie Jata \V szcl!i~śoiu i do­
statku. 

ROjmaltośct 
·Hieprawomyślny p~rt .. eł. 

Kilka c;ekllwy"b sz('zegółów, znamionu­
jąoych godną pcstawę pre!!iydenta dra R u­
t o w s k i e g ó w cza~ie pobytu Moskali we 
Lwowie, opowiada pnseł dr. S t e s 10 w i cz. 

W lntym zwrócił się hr. Bobriński do 
dra Rutowskiego z " prośbą", by usunął zbiu­
T!lo prezydjalo!'gf) wm<lgistracia bi~st (lesarza 
Franoiszka Józefa, "gdyż ofIcerowie, którzy 
w sprawach służbowych prezydenta w biurze 
odwiedzają, uwaiają to 'ZIi prowokację, lab 
przynajmniej za objaw lekceważenia". 

Dr. Rutowski przekony.wał spokojnie gu­
bernatora, że rozumowanie oficerów jast myl­
ne, że biust CeSIIl"8 jE'st arcyd7.iełemsztuki, 
z którym on rozst'lłby si~ tylko ~ bólem 
seroa. 

- Więc umje~ć go pan w innej ubika­
cji -zauważył gubernator - w miejseezaś 

BiBIO Urząduń EleliłrYUDYtb 
. Sm Rutko_ski iSka 

~tóńź "ul.Zir:ilfma N2 ·1. ~ 
,. Instaluje, Oświetlenie elektryczne, 
](.otory, Prąd'lice, Wentylatory, Telefony, 
Dzwonki, Zawiesza żyrandole.Z!łłatwia 
formalnoaci w elek::r-owiii, Na składzie 
Zyraudole, Lampy, .Zr.rówki, Bezpieczniki 
oraz wszelkie matel'jał:y w zakres ele­
ktrotechniki wchodzące. 

Rum~na . Praukierowa 
Absolwentka Lipskiego Królewskiego 

. Konserwatorjum .. 

. ~~~lia gry fDrtB~i~nDWBJ. 
"Ikołaj ska 31 m. łO. 
Oodzitry przyjęć: od 11·,1 .i ąd ~4 pop. 

biustu oasarza mtBtryjaekiego umieaoić PR 
moze snadnie biust tego, "dla którego Berta . 
wszystkioh Pólak6w d.i~ rllŹ1l0 bid powi .. 
ny". . .. 

- UOllyni~ tak - odpowiedział dr. Ra-
towski. . 

Nazajutrz widniał wapaniały biust oe­
sarza FranaiBzka J6J!eftł w wielkiej Bali obl'8d 
Rady miejskiej. w biurze zaś preądalltaprzy­
patry wali się Lf.cerowie rosyjscy li! zlloieka­
wieniem binstowi- K ról a J II n II III. 80-
bi e s ki e go. 

lIIiIał:ieńst.o n8odległość. 

-Kapitall pewnego dalmatyńskiego pułh 
piechoty, który w czasach pokojowych stnł 
garnizOl~em w Sinje pod Spalntto, zaręczyłsifł . 
jesiilcze przed wybuahem wojny. Pod wply .. 
wam tęSknoty za ukochaną, - bawi bowiem 
na włoskim plaon boju - postanowił poślu­
bić ją obeonie. SIub odbył Bi~ 181ipca o g:>­
dzinie 4 po południu. Czas ten ustalono te­
legrnficznie pomiQdzy obu stronami. Norze­
c:,wny stawił się przed duchownym wojsko.­
wym swego pułku w jednej II miejscowości 
na włoskim plaon boju, podczas gdy Darze­
cZÓna o Łej samej godzinie przybyła. do pro-­
wadząoego metryki w Spalstto. Kapitan wy­
st!\pił w galowym mundurze, panna młoda 
w stroju ślubnym. Nsueczonego zast~pował 
przy ślubie jeden z jego przyjaaiół, upowa­
żniony do tego telegraficznie. Część oeremo­
nji odbyła si~w Spalattv, druga w rowach 
strzeleckh'hnad Iaonzo. Po ukońo:r.eniu wszy­
stkich formalnościślubnycbt państwo młodzi 
wymienill między. sobą bardzo serdeczna de-­
pesze, wyrażając tyczenia jak najryeblejszego 
połączenia się na zawsze. 

Tuż po ślubie przybyła do młodego mał­
żonka deputacja oficerów i iołnierzy. skia­
da.jllc mu życzenia i wręczajl\C mnóstwo kwia­
tów. Wieciorem, W zakresie dOpuBllczalnyDł 
w rowie, urządzono ucztę ślubną. 

Nie niszczcie ~niazd ptasien! 

. 
e 
-.I. 

prawwnia nonetów 
Anny 

laferskiej 
poleca wybór gotowych 
gorsetów, pasków; biu­
stonoszy i go;pseciilów 

JUVENIL 
dla. pochyłych dzieci po 

. znacznie zniżonych: ce­
nach!" 

~ÓD~, 
HonstouwDOWSk'I 10., 

naj taniej . MI Y D Ł O 
częstochowskie) gat. 6.40 ar 

" 'II 5.40 """ 
za Kamień~ """'I 

Sprzed at tylko hurtowo 
Piotrkowska ]II! 25. 

w podwórzu na ·lewo. 

m y OLO. 
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